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Nowe problemy strategiczne
w Europie Wschodniej?

Korespondencja poniższa będąca stre
szczeniem opinji szwedzkiej, pozwala
na wysnucie ciekawych wniosków. -

Red.
W opinji szwedzkiej, i wogóle skan

dynawskiej, pakty Sowietów z Francją
i Czechosłowacją mają nietylko znacze
nie ogólnopolityczne, st’warzając nowe

konstelacje i nieznane perspektywy z

pnnktn widzenia jałowej roboty genew
skiej. Ich znaczenie ma charakter real
niejszy, gdyż — zdaniem fachowców tu
tejszych — stwarzają nową sytuację stra
tegiczną, polegającą na zupełnem prze
wartościowaniu dotychczasowego stanu

rzeczy w dziedzinie problemów strategi
cznych Europy Wschodniej, przede
wszystkiem też Polski.

Sąd ten fachowa opinja tutejsza opie
ra na założeniu, że ,,wartość sojuszni
cza11 Sowietów, dla Francji zwiększała
się w miarę szybkiej rozbudowy sowiec
kiej floty powietrznej. O rozmiarach tej
rozbudowy daje pojęcie szereg liczb, do
tyczących udziału lotnictwa w tegorocz
nych uroczystościach pierwszomajo
wych, a podanych przez prasę sowiecką.
Według tych danych — w samej Rosji
europejskiej z wymienionej okazji było
równocześnie w powietrzu, niemniej jak
3000 samolotów. Neutralni informato
rzy jednak podają liczby o ca. 10 proc,
niższe od danych prasy sowieckiej (np.
Moskwa 800 względnie 710, Lenin
grad 350 względnie 330). Opiera
jąc się na tych danych, przyjąć nale
ży, że w Rosji europejskiej Sowiety dys
ponują aktualnie flotą powietrzną, woj
skową i cywilną, złożoną cońajmniej z

2500 jednostek, Do tego dochodzą po
wietrzne siły zbrojne, stacjonowane w

Rosji azjatyckiej i na Dalekim Wscho
dzie, których siła wynosi szacunkowo
800—1000 samolotów.

Oczywiście, tylko mała część olbrzy
miej tej siły składa się z eskadr bombo
wych z wielkim i dalekim zasięgiem
W każdym razie jednak - według obli
czeń fachowców tutejszych — ziemie

polskie, położone na wschód od do
mniemanej linji, idącej z północy przez
Warszawę na południe, leżą w promie
niu działania sowieckiego lotnictwa

nieprzyjacielskiego, Oznaczałoby to m.

in., że obszar, znany pod nazwą ,,trój
kąta bezpieczeństwa", w którym ze-

środkowany jest polski przemysł wojen
ny, faktycznie do nazwy tej nie może

dłużej rościć pretensyj, Polska zachod
nia natomiast jest nadal bezpieczna, je
śli chodzi o akcję lotnictwa sowieckiego.

W następstwie jednak paktu Sowie
tów z Czechosłowacją także bezpieczeń
stwo Polski zachodniej przestało być
rzeczywistością. Ewentualna akcja nie
przyjacielska lotników, wychodząca
z czeskich baz lotniczych, objąć
może wszystkie ziemie polskie le
wego brzegu Wisły do szerokości

geograficznej Tczewa (Gdynia i Gdańsk
byłyby zasadniczo nieosiągalne), jak
również cały obszar Niemiec, niedostęp
ny dla lotnictwa francuskiego. Fakt

ten stanowi o wartości i znaczeniu Cze
chosłowacji jako uczestniczki konstela
cji francnsko-sowieckiej.

Na ostatniej konferencji państw bał
kańskich omawiano rzekomo możliwość

transportu sowieckich wojsk posiłko
wych przez Rumunję do Czechosłowa
cji. Rumunja odnośne propozycje odrzu
ciła z uwagi na wielkie ryzyko okupacji
. utraty Besarabji. Ryzyko takie przćsta-
je istnieć, gdy chodzi o przelot sowiec
kich armat powietrznych, -i mimo

wszystko - nie nadających się do akcji
okupacyjnej, która była i pozostaje za
daniem armji lądowej. To też Rumunja
widocznie nie sprzeciwia się ewil. tran
sportowi sowieckich sił lotniczych do

Czechosłowacji. Wskazuje na to kon
wencja, mocą której otwarto ostatnio

linję lotniczą z Kijowa do Pragi, okrą-
żającą terytorjum polskie. Powszechnie
też mówi się o rozbudowie czeskich baz

lotniczych celem przysposobienia ich

dla znaczniejszych, ohcych, sił lotni
czych,

Wobec tych perspektyw - zdaniem

tutejszych kół fachowych — szybki
wzrost niemieckiej broni lotniczej wyda
je się rzeczą wielkiej wagi i wielce do
d’atnią — także z polskiego punktu wi
dzenia. To samo znaczenie ma jakoby
fakt, że w garnizonach Bawarji, JSakso-

nji i Śląska nowe rozkwita życie woj
skowe. 8 Zarazem nie jest przypadkiem,
żę wybór siedziby dowództwa nowej III

armji niemieckiej padł na Drezno, skąd
kontrola rozwoju rzeczy za granicą cze
ską ma szczególnie korzystne warnnki.

Powyższy referat opinij tutejszych o

znaczeniu ostatnich wydarzeń politycz
nych, blisko Polskę obchodzących, ma

poza znaczeniem czysto informacyjnem
jeszcze i to, że świadczy o żywem zain
teresowaniu neutralnej zagranicy roz
wojem rzeczy w Europie Wschodniej o-

raz o kierunku kształtowania się jej o-

pinij i oesn. Znajomość tych rzeczy ma

niewątpliwą wartość zarówno dla pol
skich czynników miarodajnych, jakoteż
da szerszej opinji publicznej w Polsce.

Z. G.

Xftomisjifamsłytmwimeifejmu.
Posłuszna większość rządową odrzuciła

wszystkie zasadnicze poprawki.
W poniedziałek ordynacjami wyhorczemi zajmie się pełny Sejm.

(Od własnego sprawozdawcy parlamentarnego).
Warszawa, 21. 6 .

Na środowem posiedzeniu sejm.owej
komisji konstytucyjnej zakończono obra
dy nad projektami ustaw ordynacji wy
borczej do Sejma i Senatu oraz o sposo
bie wyboru Prezydenta Rzplitej. Jak
można było się spodziewać, w głosowa
niu wszystkie poprawki do projektów,
zgłoszone przez opozycję, zostały przez
większość rządową odrzucone. Przyję
to jedynie nieznaczne poprawki, które
w niczem nie zmieniają projektu B B.
W. R.

Przed głosowaniem zabrał- głos refe
rent pos. Podoski. Stwierdził on, że

jest przeciwny wszelkim poprawkom
opozycyjnym, zmierzającym do znie
kształcenia koncepcji projektu BB.

W głosowaniu odrzucono projekty,
zmierzające do zwiększenia liczby po
słów. Tak więc

przyszły Sejm Uczyć
będ’zie 203 posłów.

(Liczba zupełnie wystarczająca — Red.) .

Zmieniono układ geograficzny jednego

z okręgów na Pomorzu, Mianowicie po
stanowiono przenieść powiat tczewski z

okręgu gdyńskiego do okręgu chojnic
kiego z uwagi na to, że Gdynia szybko
się rozrasta i w . niedalekiej przyszłości
okręg ten mógłby być za wielki.

Pos, Stroński: Jakież teraz będą cy
fry?

Pos. Podoski: W ,tej chwili okręg
gdyński będzie miał mniejszą liczbę mie
szkańców, mianowicie 270 tys., do czego
dochodzą jeszcze obywatele polscy,, za
mieszkali w Gdańsku. Chojnicki okręg
liczyć będzie 350 tys.

W sprawie Śląska dodajemy jeszcze
nowy ustęp do ustawy, że mandaty do

Sejmu śląskiego będą przyznane w każ
dym okręgu 2 kandydatom, którzy o-

trzymają największą ilość głosów, nie!
mniej jednak niż po 5.000 głosów.

Przyjęto poprawkę, że listy wyborcze
będą wyłożone do wglądu w przeddzień
wyborów przez 5 godzin w biurach ob
wodowych komisyj. Mężowie zaufania

kandydatów otrzymają dostęp da lokali

wyborczych. Żołnierze (pojęcie ,,żoł-

nierz" — obejmuje wszystkie szarże, po
cząwszy od generała, a skończywszy na

szeregowcu) nie mogą być wybrani do

komisji wyborczej w żadnym charakte
rze. Żołnierze zawodowi, wybrani na

posłów, otrzymają przeniesienie w stan

nieczynny na czas piastowania swoich
mandatów. - 4-^1 :WFj j

Przyjęto w dalszym ciągu poprawkę,
że poseł, skazany niepra’womocnym wy
rokiem na utratę praw publicznych,
bądź na karę wydalenia z wojska, nie
może wykonywać mandatu, aż do roz
strzygnięcia sprawy. i

W Warszawie, aż do czasu wybo’rów’
Rady Miejskiej wybierać będzie delega
tów do zgromadzeń okręgowych tym
czasowa rada miejska po jednym dele
gacie na 8 tys. mieszkańców. Tak więc
mianowana tymczasowa rada miejska
stołeczna ze swej strony mianować bę
dzie delegatów do zgromadzeń wybor
czych. Są to nominacje w kwadracie.

W ordynacji wyborczej
do Senatu

poczyniono zmianę, że prawo wyborom
mają obywatele, którzy ukończyli szko
łę wyższą lub zawodową stopnia liceal
nego, liceum pedagogiczne, albo szkołą
podchorążych. !N

Projekt ustawy o wyborze Prezyden
ta przyjęto bez zmian.

Wszystkie pozostałe poprawki odrzu
cono tak, iż projekt BBWR. w niczem
nie został zmieniony.

Posiedzenie plenarne
Sejmu

odbędzie się w poniedziałek. Socjaliści
wysuną na plenum swój wniosek o or
dynacji wyborczej do Sejmu i Senatu,
jako w’niosek mniejszości. Endecja pod
trzymywać będzie swój wniosek o odda
lenie całego projektu BB, jako niezgod
nego z Konstytucją. Również Ukraińcy,
walczyć będą o przeprowadzenie swoich’

poprawek, które zostały utrącone w

komisji.
Gdyby Sejm przyjął projekty ustaw

tak, jak je uchwaliła komisja, naten
czas sesja Sejmu i Senatu trwałaby tyl
ko do dnia 1 lipca. Gdyby miały zajść
zmiany w przedłożonym Sejmowi pro
jekcie, wówczas sesja sejmowa trwała
by nieco dłużej. Jednak niema żadnej
nadziei na to, aby większość rządowa
Sejmu chciała dokonać jakichś zmian.

u/ Wopwegja.

Lew Trockij, zyjący od szeregu lat na wygnaniu, przeniósł się niespodziewanie z

Francji do Norwegji. Nowy norweski rząd robotniczy udzielił mu zezwolenia na po
byt w Norwegji narazie na 6 miesięcy. Zdjęcie pokazuje niebezpiecznego agitatora

(w środku) i jego żonę (z lewej) opuszczających w Oslo statek.
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Układ dwustronny międzyAnglją i Francją
został zawartfg.

Hismcy zyskują prawo do dozbrojenia marskiego do wysokości poziomu francuskieoo
Londyn, 21. 6 . Angielsko-niemieckie

rokowania w sprawie tonnażu obu flot

zostały zakończone wymianę not mię
dzy ministrem spraw zagranicznych, sir
Samuelem Hoare z ambasadorem von

Ribben tropem.
W nocie, wystosowanej do ambasado

ra von Ribbentropa, minister spraw za
granicznych sir Samuel Hoare pisze:

,,Z przyjemnością, komunikuję Panu o

formalnem zaakceptowaniu przez rząd
Wielkiej Brytanji propozycji rządu nie
mieckiego, iż przyszłe siły marynarki
niemieckiej w porównaniu do ogólnych
sił morskich członków Imperjum Bry
tyjskiego ustalone będę w stosunku

35:10C. Rząd Wielkiej Brytanji uważa

tę propozycję za posiadającą olbrzymie
znaczenie dla sprawy przyszłego ogra
niczenia zbrojeń morskich i sądzi, iż

porozumienie, które osiągnął obecnie z

rzą,dem niemieckim i które uważa jako
stałe i ostateczne między obu rzędami,
ułatwi zawarcie ogólnego układu w

sprawie ograniczenia zbrojeń na morzu

między wszystkiemi potęgami morskie
mi świata.

Rząd Wielkiej Brytanji przyjął rów
nież do wiadomości wyjaśnienia, złożo
ne przez przedstawicieli niemieckich, co

do metody stosowania tej zasady. Wy
jaśnienia te mogą być ujęte, jak nastę
puje;

Stosunek 35 proc, mieć będzie cha
rakter stały, t. zn., że ogólny tonnaż flo
ty niemieckiej nie przekroczy nigdy 35

proc, ogólnego tonnażu sił morskich

(jakie są określone w traktatach) człon
ków Imperjum Brytyjskiego. Gdyby
przyszł.y układ ogólny, ograniczający
zbrojenia morskie, nie uznawał metody
ograniczeń proporcjonalnych, ustalo
nych między flotami poszczególnych
mocarstw, rząd Rzeszy niemieckiej nie

będzie się domagał utrzymania tej pro
porcji w tego rodzaju przyszłym, ogól
nym układzie, o ile tylko przyjęta tam

metoda ograniczenia zbrojeń morskich

będzie udzielała Niemcom całkowitych
gwarancyj, że ustalony stosunek pro
centowy będzie mógł utrzymany.
Rzesza niemiecka utrzyma stosunek 35

proc, we wszystkich okolicznościach, t.

zn., że stosunek ten nie będzie mógł
podlegać wahaniom w zależności od roz
budowy floty innych mocarstw. Jeśliby
ogólna równowaga zbrojeń morskich by
ła gwałtownie naruszona przez gorącz
kową i nadzwyczajną rozbudowę floty
innych mocarstw, rzęd niemiecki za
strzega sobie prawo zaproszenia rzędu

W. Brytanji do rozpatrzenia nowo
powstałej sytuacji.

i

Pe!ny parytet łodzi

podwodnych.
Londyn, 21. 6. (PAT) Najciekawszym

szczegółem porozumienia morskiego
jest przyznanie Niem,com pełnego pary
tetu w zakresie łodzi podwodnych. \v
chwili obecnej flota brytyjska posiada
54 łodzie podwodne, tyleż więc teore
tycznie przyznano Niemcom. Niemcy
zgodziły się jednak, że z tego kontyn
gentu w ciągu ustalonego okresu budo
wy, który podobno -wynosić ma 7 lat,
wybudują tylko 35 proc, parytetn, co

wynosiłoby mniej więcej 24, lub 25 łodzi.

Jak się dowiaduje korespondent PAT

to ustępstwo brytyjskie na rzecz Nie
miec nastąpiło wskutek całkowitego
zrzeczenia się przez Niemcy prawa po
siadania lotniskowców (aeromatek). Na

podstawie stosunku 35 proc, tonnażu

brytyjskiego Niemc,y miałyby prawo

W’ybudow’ania dwóch; aeromatek po 22

tys. tonn każda. Aeromatki te stanowi
łyby, rzecz oczyw’ista, bezpośrednie ńie-

bezpieczeństwo dla W. Brytanji. Niemcy
uczyniły więc gest pokoj_ow’y bezpośred
nio wobec W. Brytanji, wzamian za co

poczyniła ona Niemcom ustępstw’o w za
kresie łodzi podwodnych.

Oczekiw’ać należy, że ten punkt po
rozumienia morskiego między W. Bry
tanją a Niemcami wywoła ze strony
Francji i innych państw kontynental
nych szczególne zastrzeżenia.

Wyjazd Edana.
Rzym, 21. 6 . (PAT) Donoszą urzędo

wo: Minister brytyjski Antony Eden,
który udał się do Paryża. Celem prze
dyskutow’ania spraw’y układu morskie
go oraz procedury, związanej z paktem
lotniczym przybędzie następnie do Rzy
mu, aby zakomunikować o wyniku roz
mów paryskich oraz zbadać wraz z rzę
dem włoskim te same zagadnienia.

a o

(s) Porozumienie anglo-niemieckie
jest w’ pierwszym rzędzie dowodem, że

Anglją ma całkow’ite zaufanię do Nie
miec i że wierzy, iż now’a flota niemiec
ka nie zwróci się przeciw niej.

35% tonnażu przyznanego Niemcom

odpow’iada poziomowi floty francuskie!

i przew’yższa poziom włoskiej. Można

więc zrozumieć, jakie wstrząsające -wrą-’
żenie w’ywarł ten układ w Paryżu i w;

Rzymie. Eden wybiera się więc celem’

uspokojenia Francji i Włoch, ale prasa
angielska podkreśla, że układ z Niem-’

canii jest ostateczny i że w tej dziedzic
nie Angja nic nie ustąpi.

Zw;ycięstwo Niemiec jest ogromne^
Odzyskują one sw’e stanowisko na}sil-’
niejszego mocarstwa na kontynencie. Z

tem trzeba się liczyć.

Sensacje wyssane z palca.
Agencja Reutera donosi: Na wczoraj-’

szem posiedzeniu izby gmin jeden z de-j
putowanych zw’rócił się do ministra

spraw zagranicznych o wyjaśnienie ,W
sprawie projektowanego rzekomo paktu
antysowieckiego, jaki ma być podobno
zawarty między Niemcami, Polskę, Au-

strję, Węgrami, Buigarję i Jugosławię.
Sir Samuel Hoare odpowiedział, żo

nic nie wie o tego rodzaju projekcie i
niema powodów przypuszczać, aby rze
czywiście był on wysuwany.

Benesz um?zga sie do Ukraińców.

W ostatnim dniu pobytu w Z. S. R, R.
min. Benesz zwiedził w’zorowy kołchoz

,,K-omunist" w okolicach Kijowa, Be
nesz oświadczył korespondentowi ,,Izwie-
stij", że pragnie bliskich stosunków z

Ukrainę z powodu sąsiedztwa terytorial
nego i pokrewieństwa języków, przy
czem oświadczył: Narodowy ruch u-’
kra’iński jest bardzo podobny do cze
skiego. 1

Piekło polskiego robotnika
_

we. Francji.
8-miu agentów policji francuskiej odniosło rany

w starciu s bezrobotnymi.
Urzędowy komunikat o zajściach.

Paryż, 21. 6. (PAT). Następstwem roz
goryczenia. bezrobotnych. Polaków, któ
rzy otrzymali nakaz opuszczenia Fran-

CP, były za.jścia, jakie wydarzył.y się
wczoraj przed konsulatem R, P. w Pary
żu i Lille.

Poniew’aż policja otrzymała rozkaz

niedopuszczenia manifestantów do gma
chów’ konsulatów’, zatrzymano w Pary
żu na placu Wagfam zbierające się gru
py, przyczem doszło do starcia z policją,
w wyniku czego 8 agentów policji od
niosło rany.

Aresztowano IG uczestników manife
stacji. Wezwani do rozejścia się mani
festanci postawili za wa’runek, że kon
sul przyjmie ich delegację, jakoż wkrót
ce konsul generalny Ii. P, Jankowski

przyjął delegację, z którą odbył 2-godzin-
nę rozmowę, — Wraz z delegatami pol
skimi usiłował się dostać do konsulatu

jeden z przywódców’ komunistów fran
cuskich, którego jednak konsul nie przy
jął.

W l,ilie rów’nież zaczął się rano zbie
rać tłum robotników polskich, którzy
mieli być repatrjowani pierwszym1 po
ciągiem. — Zebrani wtargnęli do gma
chu konsulatu, a na propozycję’konsula
wyłonienia delegacji odpowiedzieli od
mownie. Wówczas policja przystąpiła
do usuwania manifestantów bez użycia
broni. W czasie rozpraszania tłumu je
den żandarm został pobity.

Należy zaznaczyć, że manifestacja by
ła zorganizowana przez komunistów.

Przewodzili jej przybyli z Paryża komu
niści francuscy, którzy zamiejscowym
uczestnikom manifestacji opłacali ko
szty przejazdu do Lille i zpowrotem.

Paryż, 21. 6 . (PAT). Podczas utarcz.ki

policji z robotnikami, którzy wdarli się
do konsula Rzplitej w Lille, dwóch bez
robotnych Polaków zostało silnie potur
bowanych. Jednego z nich odwieziono’
do szpitala, drugiemu udzielono, doraź
nej pomocy na jedny.m ze skwerów’ mia
sta. !

Agencja Havasa zapewnia, że stan po
turbowanych nie jest groźny.

?npięto fBośego
ro stolicy.

W procesji wzięli udział przedstawiciele rządu, parlamentu i armji
Warszawa, 21. 6. (PAT) W święto

Bożego Ciała o godz. 10 rano w kate
drze św. Jana odprawione zostało uro
czyste nabożeństwo. Mszę św. .celebro
w’ał w asyście licznego kleru ks. biskup
Szlagowski w obecności kardynała Ra
kowskiego i nuncjusza apostolskiego
ks. Marmaggi. Na nabożeństwie obecni

byli: premjer Sławek, marszałek Senatu

Raczkiewicz, ministrowie Jędrzejewicz,
Butkiewicz, Kaliński, prezes NIK. ge
nerał dr. Krzemieński, podsekretarze
stanu, generalicja, przedstawiciele
władz państwow’ych i samorządowych z

wojewodę Jaroszewiczem, wiceprezy’den
tem miasta Olipińskim, posłow’ie i se
natorowie, delegac.je wojskowe, przed
stawiciele komendy garnizonu miasta

stoi. Warszawy z majorem Czurukiem,
przedstaw’iciele szeregu organizacyj i

instytucyj społecznnycb i tłumy wier
nych. Przed kościołem ustawiła się
kompanja chorągwiana 30 p. s. k .

Po nabożeństwie wszyscy obecni na

ńiem wzięli udział w uroczystej proce-
sjL Dostojnego celebranta ks. biskupa

Szlagowskiego prowadzili pod baldachi
mem premjer Sławek i marszałek Sena
tu Raczkiewicz. Wzdłuż trasy, którą
przechodziła procesja, tw’orzyły szpaler
bractwa religijne. Ewangelje odśpiewa
ne zostały przy ołtarzach w kościele OO.

Bernardynów’, przy kaplicy W. T. D.

(Warszawskie Tow. Dóbr.), w kościele

OO. Karmelitów i przy figurze Matki

Boskiej Zwycięskiej króla Jana Sobie
skiego.

Procesja Bożego Ciała
w Berlinie.

(PAT) Przy olbrzymim udziale lud
ności katolickiej odbyła się w’czoraj w

Berlinie uroczysta procesja Boże Ciała.
Nabożeństwo pontyfikalne odpraw’ił w

katedrze św. Jadwigi nuncjusz apostol
ski msgr. Orsenigo. W procesji uczest
niczyli obok licznych zastępów ducho
wieństw’a katolickiego, związków orga
nizacyj katolickich ze sztandarami, od
działy wojska, policji i formacje lotni
cze. W pocho.dzie szedł in. i,n. minister

komunikacji Rzeszy yon Ruebenach.

%damem ,,Jfc Payulatee"
li?luffi ijiiól Aima Mi tama
ietó wszystkiemu wamew.

Paryż, 21. 6 . (PAT). Wszystkie dzien
niki podają szczegółowe opisy zajść
przed konsulatami Rzplitej w dn. 18 bm.
w Paryżu i Lille.

Socjalistyczny ,,Le Populaire" poświę
ca tej sprawie dłuższy artykuł, w któ
rym w następujący spo-sób określa żą
dania polskich bezrobotnych w Paryżu:
1. Odnowienie kart pracy. 2. Utrzyman,ie
w mocy zasiłków dla bezrobotnych. 3.

Bezpłatne przewiezienie wszystkich po
siadanych rzeczy robotników do Polski.
4. Zwrot sum, wypłaconych z tytułu u-

bezpieczeń społecznych na starość.
W dalszym ciągu ,,Le Populair.e" pi

sze: ,.Stoimy tu w’o-bec jednego ze

W’strząsających dramat.ów’ w’ywołanych
bezrobociem i często nie-skoordynow’ane-
mi zarządzeniami władz. Jak wiadomo,
od szeregu miesięcy w!adze francuskie

odbierają robotnikom cudzoziemskim

karty pracy. W ten sposób pragnie się
ich zmusić do opuszczenia Francji.
Nie będziemy podkreśla.li, jak
nieludzki jest ten sposób postępowania.
Jest to niesprawiedliw’e, gdy chodzi o

emigrantów politycznych, którzy nie

mogą powrócić do swoich krajów ojczy
stych pod groźbą więzienia. Nie jest
bardziej ludzkie, gdy środki te stosuje
się względem pracowników cudzoziem
ców, których wezwano do Francji w o-

kresie pomyślności i którzy pracowali
tn przeszło 10 lat. Agenci francuscy
jeździli wtedy do Polski, Czechosłow’acji

i innych krajów, aby dostarczyć Francji
robotników,, któr.ych brakowało. Ludzie
ci przybyli i stworzyli ogniska, domowe,
zrywając prawie wszystkie węzły ze

swoim krajem. Ich dzieci znają już tyl
ko Francję. Obecnie wydala się ich.

Mają . powrócić do , ,,domu", t. j. tam,
gdzie nie mają już ani ogniska domo
wego, ani pracy, a często nawet i rodzi
ny. Do tego dołącza się

dokuczanie i błędy władz, którym
powierzono repatrjację bezrobotnych

cudzoziemców.

Repatrjacja dokonana zostanie na koszt

Francji. Dotychczas jednak nie ozna
czono ’ściśle daty odjazdu pociągów re
patriacyjnych. Tymćzas-em ci, którzy
mają być repatrjowani, zostali już skre
śleni z list bezrobotnych i nie pobiera
ją zapomóg. To w!aśnie było powodem
zajść z Lille. Od wczora,j w departa
menc.ie Nord repatrianci zostali ponow
nie wciągnięci na listę osób, pobierają
cych zasiłki. Zapomogi będą, im w’ypła}
cane aż do dnia odjazdu. Trzeba było
godnych pożałowania incydent.ów, aby
władze francuskie spostrzegły absurdal
ność zarządzeń i brak ich skoordyno
wania".

,,Le Populaire" uważa, że za przykła
dem departamentu Nord, powinny pójść
i inne departamenty, w których ma być
dokonana repatrjacja bezrobotnych cu
dzoziemców.
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Ze względu na kryzys zni
żone opłaty za karacie
ryczałtowe, obejmujące
wszelkie koszta leczenia.
Reumatycy zechcą się
zgłaszać po informacje do
BIURA PISZCZANY,
Cieszyn.

Wspomnienia o Marszalku.
Literatura o Marszałku Piłsudskim,

licząca już zwyż 400 tomów, wzrasta

wciąż o nowe pozycje. Próby opracowań
historycznych naogół się nie powiodły.
Brak nam perspektywy czasu, aby oce
nić cały ogrom tego genjusza. Leży na
tomiast przed nami inny obowiązek:
przygotowanie źródełll Tutaj można

zdziałać najwięcej. Wszak żyją całe za
stępy ludzi, którzy znali Marszałka, sty
kali się z Nim w pracy na przestrzeni
całego Jego życia, mają wyryte w mó
zgach i sercach Jego odezwania, znają
tysiące epizodów, może nieraz drobnych
ale z których każdy może mieć i będzie
miał nieocenioną wartość dla przy
szłych pokoleń. Dziś bowiem można jed
no powiedzieć, że jeśli za życia Marsza
łek był uwielbiany, po śmierci opłaki
wany przez cały naród, w przyszłości
siądzie na jeszcze wyższym tronie we

wdzięcznej pamięci rodaków i przedzi-
wnem swem życiem, niepomiemem wy
wyższeniem i cndownem zrealizowa
niem swych usiłowaii będzie po wieki
ezarował wyobraźnię i wzbudzał naj
świętsze uczucia u wszystkich, którzy
się będą zwać Polakami.

Interesującym przyczynkiem do życia
Marszałka są wspomnienia Leona Wa
silewskiego, b. ministra spraw zagrani
cznych rządu Moraczewskiego. Opuści
ły one obecnie prasę p. t. ,,Józef Piłsud
ski, jakim Go znałem" (Nakład ,,Roju"
str. 233, w Bydgoszczy na składzie u

Gieryna). Leon Wasilewski stykał się
z Marszałkiem trzydzieści lat. Poznał
Go w Petersburgu w 1896 roku jako ta
jemniczego ,,towarzysza Wiktora"

(,,Wiktor po łacinie zwycięzca. Jakie

przeczucie natchnęło do wyboru tego
pseudonimu?...) i pierwsze informacje,
jakie o Nim otrzymał brzmiały: że jest
,,nielegalnym i że jako taki pędzi stra
szne życie", nie posiadając ani własne
go domu, ani stałego nazwiska, ustawi
cznie wystawiony na niebezpie-czeństwa
,,wsypy" ze wszystkiemi jej tragicznemi
konsekwen.cjami". Dość powiedzieć, że

to życie Piłsudskiego, połączone z cią-
głemi jazdami koleją wywołały chorobę
nóg. Podleczył się z niej o dziwo w wię
zieniu w 1900 roku, gdzie przynajmniej
mógł spać w normalnej pozycji.

Ciekawa jest charakterystyka Mar
szałka z okresu pracy w ,,partji". ,,Sty
kając się z nowemi ludźmi, bardzo chę
tn,ie i szczegółowo wypytywał ich o sto
sunki, sobie nieznane, i odrazu zdoby
wał sobie ich serca. Lubił żarty i ,,ka

wały", ale nigdy nie słyszałem z ust Je
go jakiegoś wyrazu trywjalnego, nie

mówiąc już o nieprzyzwoitych". Był
oszczędnym i rządnym: ,,Trzeba bo
wiem wiedzieć, że Ziuk niemal cd mo
mentu przystąpienia do P. P. S. zawsze

był jej ,,ministrem finansów". Z niesły
chaną skrupulatnością prowadzi! ra
chunki partyjne i układał budżety".

Tajemnica przywiązywania ludzi do

swej osoby polegała zapewne częściowo
również -na olbrzym)iej pobłażliwości
dla podwładnych i co najciekawsze dla

opozycji. ,,W wydawaniu opinji — twier
dził Wasilewski - o ludziach, był bo
wiem niezwykle powściągliwy j nie po
zwalał sobie nigdy na wyrazy surowego
potępienia, których inni towarzysze nie

szczędzili niesłusznym zarzutom opozy
cjonistów". Gdy autor zażalił Mu się na

kolegów partyjnych, ,,Moje (Wasilew
skiego) skargi i propozycje zbywał zwy
kle krótkiemi uwagami: ,,A niech ich

tam", lub ,,Dajcie spokój — niech sobie

robią".

Zdolności dyplomatyczne podkreśla
wspomnienie o przyjęciu dla niejakiego
dr. Orłowskiego, który przyjechał do Su
lejówka zasięgnąć języka. ,,Komendant
przyjął go uprzejmie i z wielkiem oży
wieniem opowiadał o stosunkach... w

Punce, na zesłaniu, przytaczając między
iuemi jakąś długą, nader charaktery
styczną legendę burjacką o słoniu. Opo
wiadanie to załęło tyle czasu, że dr. Or
łowski nie miał już możności skierowa
nia rozmowy na bardziej go interesują
ce tematy".

Podczas wizyt Barthou i Goebbelsa

podobno Marszałek zabawiał ich rów-:

nież opowiadaniem, od których pot wy
stępował na czoło rozmówców, pragną,
cych skierow"ać rozmowę na inne tory.
Kiedy te rzeczy opisze inny Wasilew
ski?

SŁ SŁ

Turnie! pracowniczy
o żywy pomnik wielkiego Marszałka.

W wykonaniu uchwały Wojewódz
kiego Komitetu Pracowniczego Uczcze
nia Pamięci Pierwszego Marszałka Pol
ski, Józefa Piłsudskiego z dnia 21 maja
1935 r. urzędnicy Izby Skarbowej w Po
znaniu i wszystkich urzędów skarbo
wych I instancji na terenie całego Wo
jewództw-a Poznańskiego, niezależnie od

złożonych już 10 tysięcy złotych, złożyli
ostatnio zebraną w drodze dobrowolnej
zbiórki dalszą kwotę 5819 zł 30 gr na

Budowę Domu Żołnierza im. Marszałka

Józefa Piłsudskiego w Poznaniu i za
praszają Panów Kolegów z innych re
sortów służby państwowej, samorządo
wej i komunalnej do szlachetnego
współzawodnictwa.

Drobne wiadomości

— Na jubileuszowy zlot harcerstwa pol
skiego w Spala zapowiedziane już zostało

Przybycie delegacyj skautów z Anglji (20
osób), Austrji (30), Bułgarji (20), Norwegji
(4) i Belgji (3 osoby).

— Polski inżynier Wiktor Kurudz od
krył w odległości 22 kilometrów od miejsco
wości Rio Casadoz w Brazylji ropę naftow"ą.

— Obecnie bawią w Ameryce Bogdan
Szczepanik-Dzikowski i inżynier Ożga, któ
rzy przywieźli polski wynalazek filmu w

kolorach naturalnych.
— Samochody po 720 marek ukazały się

na wystawie w Berlinie.
— Wielki filozof francuski Bergson, któ

ry był żydem, przeszedł w tych dniach na

łono Kościoła katolickiego.
- Trocki otrzymał pozwolenie na 6-mie-

sięczny pobyt w Norwegji z zastrzeżeniem,
że nie będzie się zajmował działalnością
polityczną.

— Lotnik włoski Brocchieri przeleciał
wraz z żoną na samolocie typu ,,Amphibia"
nad kołem polarnem.

— W Noworosyjsku został zamordowany
jeden z na,jdaw"niejszych członków partji
komunistycznej Antipow.

— W Danji odbywa się międzynarodowy
kongres policji kryminalnej. Przybyło 40

przedstawicieli z 24 krajów.
— 18 tysięcy wyspecjalizowanych lotni

ków (w tem 359 kobiet) zarejestrowano w

Stanach Zjednoczonych.

Arabski następca tronu Emir Saud, odbywający obecnie podróż po Europie, przybył
na zaproszenie rządu angielskiego do Londynu. W porcie w Dover książę arabski

przeszedł przed frontem kompanji honorowej

2?)
(Ciąg dalszy).

— Czy plan ten podoba się pani?
Ocknęła się natychmiast.
— Jest równie groźny dla mnie, jak

dla Patrasa. Wystarczy, by zapamiętał
sobie dobrze mój rysopis, lub powziął
podejrzenie, uniknął pułapki i pozostał
na wolności. Siostrzenica generała von

Strelitz jest znana wielu ludziom. Ba
wi się w wielu lokalach. Gdyby ją
spotkał potem — historja byłaby skoń
czona, lecz epilog byłby inny, od tego,
który chciałby pan napisać karabinową
fiłlwą.

— Proszę o pani poprawki.
— Naj ważniejszem dla mnie jest to, —

mówiła z namysłem — by zapewnić so
bie ,,alibi". Plan pana ma tę złą stronę,
że nieobecność moja, czy to w domu ge
nerała von Strelitz, czy gdzieindziej
może zwrócić uwagę. Proszę zważyć, że

licząc przyjazd do owego nocnego loka
lu i powrót do willi w Charlottenburgu
potrwa to wszystko około godziny, a mo
że nawet i więcej. Może mnie przytem
zauważyć ktoś i zapamiętać sobie po
wierzchowność, rzucającą się, niestety,
w oczy. Niech pan nie zapomina też, że

jedno z pism tygodniowych umieściło

niedawno moją fotografję w kronice to
warzyskiej. Nietylko nie dało się tego
uniknąć, bo wyglądałoby to dziwnie, ale
nawet uważałam wtedy, że to fakt bar
dzo pożądany... Zagadnienie zabezpie
czenia mnie musiałoby więc polegać na

tem, by ów czas, w którym rozmawiać

będę z Patrasem kryty był właśnie
owem ,,alibi", o którem teraz myślę.

Mandel rysował ołówkiem jakieś fi
gury geometryczne na kartce leżącego
przed nim papieru.

- Pomyślimy nad ,,alibi" - rzekł
krótko. - Jak sobie je pani wyobraża?

Otworzyła torebkę i jęła pudrować
twarz.

- Jaki lokal nocny ma pan na my
śli? — odpowiedziała mu pytaniem na

pytanie.
- Myśiałem o ,,Feminie".
- Czy wie pan, że i tam, jak w każ-,

dym nocnym lokalu, dyżuruje stale

agent niemieckiego wywiadu?.
Uśmiechnął się pobłażliwie.
— Czy mam pani wymieniać imiona,

nazwiska i adresy ty-ch agentów, którzy
mają ,,Feminę" pod swą opiekę? Niech

pani będzie spokojna. Patras nie będzie
wiedział, idąo do ,,Feminy", że zobaczy
panią. Dopiero tam, na miejscu, agent
nasz powie mu o tem i Patras nie bę
dzie się mógł z nikim skomunikować, a

pani oddali się przecież pierwsza.
— Ale dlaczego ,,Femina"?
- Loże w ,,Feminie" mają wygodne

zasłony i można siedzieć w nich tak, że

nie jest się widzianym od strony sali.

Przytem w czasie produkcyj artystycz
nych i zwykłego dancingu światła ga
sną całkowicie i tylko ślizgają się po
sali różnobarwne światła reflektorów.

Wymarzone warunki, by być jak naj
mniej dostrzeżoną. Ale nie to jest naj
ważniejsze. W programie ,,Feminy"
występuje obecnie tancerka, która jest
naszym człowiekiem i która udzieli pa
nd pomocy, jeżeli naturalnie, nie odrzu
ci pani mego projektu i nie każę mi się
rozglądać za innym lokalem.

— Na czem ma polegać jej pomoc?
- Wyobrażam sobie, że musiałaby pa

ni wejść na moment do jej garderoby i

nałożyć przygotowaną czarną perukę,
oraz futro, z wysokim kołnierzem, które

jak najbardziej zasłoniłoby pani twarz.

W tem przebraniu weszłaby pani do lo
ży, nie ulega bowiem wątpliwości, że

platynowy kolor pani włosów bardzo

rzuca się w oczy. Tem więcej zmieni

panią czarna peruka. Po wyjściu z lo
ży musiałaby pani wrócić do garderoby
tancerki i wyzbyć eię szybko jednego i

drugiego. Zaręczam, żo zarówno futro,

jak i peruka zostaną tej samej nocy wy
niesione z lokalu i spalone, że nie pozo
stanie z nich śladu.

Umilkł i upłynęła długa chwila, za
nim podjęła rozmowę.

— Kiedy pan chce, aby się to stało?
— Jak najprędzej. Przeciąganie spra

wy mogłoby obudzić podejrzenia Patra
sa. Jest Grekiem z pochodzenia, a pani
wie chyba, jakim sprytem odznaczają
się Grecy. Zlekceważenie go mogłoby,
nam przynieść bolesne rozczarowanie.

— Więc dobrze. Niech będzie ,,Fe
mina". |

— A ,,alibi"? — uśmiechnął się, przy
bierając znów żartobliwy wyraz twarzy.

— Mam jedno życzenie. By stało się
to za trzy dni.

— Zrobione. Ale dlaczego akurat za

trzy dni?
— Za trzy dni obchodzi urodziny je

den ze znajomych mi oficerów. Cale

towarzystwo proszone jest ua wieczór
do nocnego lokalu. Będzie kilku wyż
szych wojskowych, kilka kobiet, a wśród
nich ja. O wyborze lokalu decydować
będą kobiety. O decyzji kobiet decydo
wać będę ja. Będziemy wszyscy w j,Fe
minie".

Przestał rysować, oparł eię plecami
o fotel i patrzał na nią, jakby nie dowie
rzał swym uszom.

— Co pani powiedziała?
- To, co pan słyszał. Będę w ,,Femi

nie" w doborowem towarzystwie ofice
rów ąrmji niemieckiej. Pytał pan o

,,alibi . lo jedyne, jakie mogę mieć.

To jest szaleństwo, które naraża

panią bardziej od jakiegokolwiek in
nego.

(Ciąg dalszy nastąpi).
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Wieś wielkopolska
na rozdrożu.

Byłoby zapewne cicho z polityką na wsi
wielkopolskiej, gdyby nie zjazd sympaty
ków pisma ,,Polska Ludowa" w Warszawie,
zwołany przez posła Wronę, jednego z do
tychczasowych przywódców Stronnictwa
Ludowego. Poseł Wrona wyłamał się z pod
statutu Stronnictwa i założył własną par-
łią- Zasadniczo mówi się, że Wrona będzie
miał jedynie wpływy w kilku wojewódz
twach wschodnich. Niestety, także w Wiel
kopolsce potrafił pośrednio przez pismo
swoje zbałamucić mniej krytycznych chło
pów i wciągnąć ich pod komunizująGe
sztandary.

Po powrocie delegatów z Warszawy, roz-

pocznie się na wsi wielkopolskiej nowy fer
ment. Właściwie kotłowisko ludowcowe ni-
Sdy nie było spokojne, a w obecnej chwili,
przed spodzjewanemi wyborami do ciał u-

stawodawczych, wytworzy się wielki chaos.
Trzeba przyjrzeć się wsi, o której głosy

zabiegają wszyscy, nie wyłączając i konser
watystów.

Najwięce,j dotychczas spoistą organiza
cją polityczną na wsi było Stronnictwo Lu
dowe. Od czasu połączenia się wszyst.kich
stronnictw chłopskich w jedno, zmieniło
się dużo - na niekorzyść tej spoistości.
Głównym i wyłącznym t.rzonem Stronnic
twa Ludowego w Wielkopolsce stanowił
dawniejszy ,,Piast". Inne ugrupowania pra
wie nie istniały tutaj. A jednak mimoto
notowano większą ilość wypadków bałamu
cenia wieśniaków, niż gdzieindziej. Był
Jurek, który pierwszy zdradził ,,Piasta" i z

organem jego, ,,Włościaninem" przeszedł do
obozu prorządowego. Wkrótce potem poja
wił śię jakiś Bleike, Lwowianin, mieniący
się profesorem (był nauczycielem Szkół po
wszechnych) i utworzył szumną organizację
,,Zjednoczenie Włościan". Ile ,,Zjednocze
nie" to liczyło zwolenników, niewiadomo,
l)ość stwierdzić, że radykalne has!a Blei-
kego zdołały tu i owdzie skaptować kilku
łekkoduchów, którym uśmiechało się odbie
ranie ziemianom ziemi bez odszkodowania.

Niezadługo za Jurkiem, poszedł dr. Mi-
chalkiewicz, Krakowianin, z org’anem
,,Piast Wielkopolski", za.kła.dają.c osobne
stronnictwo z posłów, którzy, mając na su
mieniu rozmaite sprąwki, chronili się pod
sztandar lojalności prorządowej. Wobec
dołu dr. Michałowicz tak tłumaczył na
iwnie ,.Potrzebę" nowej organizacji: ,,Wiel
kopolska, wieś jest zdrowa narodowo. Nie
może ona kumać się z Wronami i Waleco-
nami, którzy ciążą ku wschodowi. Więc
wracamy do tradycji ,,Piasta". Dr. Michał
kiewicz głosząc takie hasła, za.pomniał, że

chłopi w Wielkopolsce, to także nie ba-
rany, których lada który demagog może
zaprowadzić na rzeź. Chłopi zrozumieli, że

panu profesorowi nie chodzi o istotną ideę
ludową, ale o interes czysto-osobisty. Więk
szość odwróciła się od niego. Nie wracając
w szeregi Stronnictwa Ludowego, wołełi
nic należeć do żadnej partji, byle samych
siebie nie oszukiwać.

W obecnej chwili Stronnictwo Ludowe
- trzeba t.o stwierdzić obiektyw-nie - sła
bnie. Dotychczasowi posłowie z Wielkopol
ski usuwa.ją się w cień i wolą kręcić się
dokoła urzędów starościańskich, bo czują,
że w przyszłych wyborach nie będą posło
wać z słonemi poborami. Posłowie odcho
dzą i za sobą ciągną mniej wytrwałych. Po
zostali jedynie dwaj jeszcze aktywni Posło
wie: Mikołajczyk i Nosek. Czy potrafią
Przy przyszłych wyborach utrzymać dotych
czasowy stan posiadania? Wątpliwe. Bo
aczkolwiek wpływy ich ugruntowane są w

południowych powiatach i częściowo w

dawnym okręgu wyborczym gnieźnieńskim,
to jednakowoż chaos, jaki wprowa.dzają ua

wsi: dr. Michałkiewicz za Pośrednictwem
..Piasta Wielkopolskiego" (odbitki z ,.Fron
tu Ludowego" i ,,Gazety Chłopskiej" roz
chodzących się poza b. zaborem pruskimi,
obszarnicy przy pomocy ,,Gazety Rolniczej"
oraz Wrona z ,,Polską Ludową", spowoduje
kompletną dezorientację chłopa, obciążo
nego długa,mi krótko i długoterminowemu

Podobno Michałkiewicz już rozpoczął
sw’oją robotę, bo go BB rozgrzeszyło z roz
licznych przewin. Chce wobec swoich prze
łożonych wykazać, że on tu jest jeszcze ży
wotny.

Jedno jest pewne, że jeżeli chłopi nic
będą głósować na Stronnictwo Ludowe, to
w każdym rasie nie oddadzą swych głosów
na całkowicie skompromitowanego Michał-
kiewicza.

Wieś wielkopolska stała się terenem
eksperymentów ze strony karierowiczów,
więc i chłopi będą eksperymentować: da
łem głos na Stronnictwo Ludowe — było
źle, oddam na BB. zobaczymy, może będzie]
lepiej. Albo: głosowałem na BB, tymcza
sem popróbuję na Stronnictwo Narodowe-

Chłop wielkopolski na rozdrożach, Tym
czasem mniejszość narodowa uzbraja się
w działa ciężkiego gatunku. Niemcy roz
.bici są rzekomo na dwie partje: ,,Deutsche
Vereinigung" i na ,,Jungdeutsche Partei".
Dla pozorów czynią między sobą Porachun
ki; ale podczas wyborów, osiągnąwszy wła
ściwy cel: wciąga,jąc biernych Niemców do
czynnej pracy, występować będą niewątpli
wie jako jeden obóz.

Niektóre miejscowości wiejskie w W:el-
kopolsce rozbrzmiewają pieśnią niemiecką
,,Fiirs Yaterland". Polacy tolerują niekie
dy ich wybryki, albo są bezsilni. Nic dziw
nego, Niemcy w Wielkopolsce uważają się

na swojej ziemi, ,,urdeutsch". Oba orga
ny niemieckie w Poznaniu np. nigdy nie
wymienią nazwy Poznań, ale Posen, nigdy
Bydgoszcz, ale Bromberg, Polak będzie mu-

siał niezadługo uczyć się geografji niemiec
kiej, by dowiedzieć się, co to jest za miej
scowość w Wielkopolsce z Polskim burmi
strzem: Schokken.

Poet,a Syrokomla w roku 1858 odbył wę
drówkę po Wielkopolsce i wrażenia swoje
wydrukowa! w ówczesnej warszawskiej
,,Gazecie Codziennej". Syrokomla tak pi
sał:

. ,Jakież to cudackie nazwiska popisano
na stacjach kolei żelaznych! ,,Reiseu" to
ma być Bydzyna, ,,Lissa" to ma być nasze

Leszno. Plemię germańskie, aby niei utru

dzać swoich pieszczonych usteczek, w ten

sposób zdelikatniało wszystkie nomenkla
tury słowiańskie, ka,zało im się nazywać
nie chrzestnem imieniem, lecz jakiemś
pseudoimieniem; ale z pamięci ludu i z kar.
ty historycznej nieprędko znikną staroświe
ckie nazwy, a kto wie, czy nie przeżyją mi
lej brzmiące ,,Reiseny" i ,,Lissy".

Syrokomla, ten. który świętym gniewem
płonął, słysząc niemieckie rozmowy w pol
skim^ Poznaniu, — ten, który gromił miesz
kańców Winnogóry, że nie umiała uszano
wać zwłok gen. Dąbrowskiego — gdyby dzi-
siaj żył, czyżby nie spowodował cenzorów
do konfiskowania takich gazet, w któryro
by wymieniano zniemczone nazwy polskie?

Józef Lubicz,

Cyganiewicze święcą triumfy
w Ameryce Południowej.

Przyczyniaj sie do popularyzowania Polaków i Polski.

Polscy mistrze atlet,yki, bracia Sta
nisław Zbyszko i Władysław Cyganie-
wicze oraz ich siostrzeniec, Karol Nowi-

na-Szćzerhiński, odnoszą wprost niewia-

rogodne sukcesy w walkach zapaśni
czych, odbytych w różnych stanach A-

meryki Południowej. Zapaśnicy polscy
zawojowali Brazylję, Urugwaj, Chili i
Peru. — Ostatnio występują na stadjo
nie Luna-Parku w Buenos Aires w’ Ar
gentynie wobec wielotysięcznych tłu
mów publiczności. Atleci mieli zamiar

w najbliższym czasie wyjechać do Pol
ski, ale dyrekcja stadjonu w Buenos

Aires nie chciała puścić zapaśników,
cieszących się. tak niebywałem powo
dzeniem.

Jeszcze jednym dowodem entuzjaz
mu, jaki wzbudziły występy Cyganie

w-iczów- we wszystkich warstwach miej
scowego społeczeństwa, jest fakt, że rząd
argentyński polecił Stanisławowi Zbysz-
ko-Cyganiewiczowi trenować chłopców
i młodzież od lat 8 do 18 w walce wol-

no-amerykańskiej. W niedziele i święta
młodzież miljonowej stolic,y przybywa
tłumnie na trening.

Należy podkreślić, że pobyt i sukcesy
Cyganiewiczów w Argentynie przyczy
niają się ogromnie do spopularyzowa
nia Polski i Polaków w całej Ameryce
Południowej. Nietylko prasa polska, ale
i argentyńska, włoska i angielska po
dają obszerne artykuły o sukcesach

sławnych polskich zapaśników. Po!onja
w Ameryce Południowe,j przyjmuje
wszędzie mistrzów atletyki z wielką
radością.

Gdsrby projekty Shawa zrealizowano.
Wizja naszego rysownika.

Znany literat angielski Bernard Shaw zaskoczył angielską opinję Publiczną po po
wrocie z Południowej Afryki fantastycznym projekt,em. Twierdząc, że biali w strefach
tropikalnych tracą swą.płodność, dzięki czemu nigdy nie będą stanowili w kolonjach

większości, radzi Shaw, by biali żenili się z murzynkami.

Śmierć za zbrodnie Ećreh.
Matka nakłaniała córki do trucicielstwa

i poszła na s!os.
Madryt. Widownią, burzliwych zajść

było miasto Grania de Escarpe. Zajścia
te nie miały charakteru politycznego,
lecz były skierowane przeciw pewnej
starej kobiecie, Marji Valles, którą, po
dejrzewano o dokonanie potwornej
zbrodni.

Oto niedawno temu zmarło wśród

objawów zatrucia pięć osób, należących
do najbogatszej rodziny miasta. W wy
niku dochodzeń aresztowano domnie
maną sprawczynię mordu w osobie cór
ki owej Marji Vałles.

Aresztowana podała w czasie prze
słuchania, że matka nakłoniła ją do

tego przestępstwa, gdyż spodziewała się
otrzymania, po owych

’

bogaczach, z

którymi była spowinowacona, większe

go legatu. Wieść o tych zeznaniach ro
zeszła się lotem błyskawicy po calem
mieście. Tłum wzburzonych mieszkań
ców wyciągnął Marję Valles z domu i
zawlókł ją na rynek, gdzie przygotowa
no już stos.

Wśród piekielnych wrzasków roz
wścieczonej tłuszczy samozwańczy ,,try
bunał" skazał staruszkę na spalenie
żywcem. Omdlałą z przerażenia kobietę
skrępowano i położono na stosie, który
podpalono.

Na szczęście jednak w tym samym
momencie po,jawił się na rynku silny
oddział policji, który rozpędził tłum i

uwolniwszy staruszkę, eskortował ją do

więzienia, gdzie przebywa już jej córka.

Poznań przed 25 IW

a dzisiaj.
I przed laty, za rządów zaborczych, Po

znań nieraz bywał ośrodkiem zaintereso
wania. Zaborcy chodziło o wykazanie rze
komej niemieckości ziem polskich, urzą,
dzał więc w Poznaniu to wspaniałe wy’sta
wy przemysłowe i rolnicze, to zjazdy, albo
wreszcie sam cesarz niemiecki zjeżdżał do
Wielkopolski, by w pob)iskiem Biedrusku,
nazywanem wówczas Weiśsenfołs, odbywać,
rewje wojskowe, a w Poznaniu w lśniącym
mundurze galowym, na koniu z buławą w

ręku ukazać się gawiedzi niemieckiej.
Pomnik Bi.smarcka obok zamku na dzi

siejszym placu Wolności, aż dwa pomniki,
cesarza Fryderyka oraz dla upamiętnienia
zwycięstw niemieckich nad Danją 1864 r.,
nad Austrją 1866 r. i nad Francja w latach
1870/71, dalej przed dowództwem korpusu
pomnik Wilhelma I, z powiewającemi przy
byłe okazji flagami o barwacłi niemieckich,
i pruskich - dostatecznie maskow-ały nasz

Poznań jako miasto niemieckie.
Tragiczny dla Niemiec finał światowej

wojny przywrócił właściwe oblicze grodu
Przemysława. Dzisiejszy Poznań jest nie-
tylko miastem państwa pols’ki,ego, ale też

najwięcej polskiem miastem Rzplitej Pol
skiej. To też naturalnem było, że znikły
wymienione poprzednio - pomniki najeź
dźców-, a najprzedniejsze w mieście miejsce
po pomniku Bismarcka. zajął -stylowy Łuk
Triumfalny z postacią Chrystusa, symboli
zujący wdzięczność narodu Polskiego wo
bec Boga za wskrzeszenie Ojczyzny.

Niema chyba Polaka, któryby nie rado
wał się z tych zmian. Lecz chyba nie bę
dzie i takiego Polaka, któryby chętncm ser
cem nie złożył jeszcze ofiary na poznański
Pomnik Najśw. Serca Pana Jezusa na resz
tę kosztów ,jego budow-y.

Ofiary uprasza się bądź składać do pusz
ki w pomniku za postacią Chrystusa, bądź
też przesłać do Komitetu Budowy Pomnika
N. S. P. ,T. w Poznaniu, uL św. Marcina 69
m. 17 za blankietem PKO. na konto czeko
we nr, 207-479.

Z KHAJV.

Zgon senjora prawników wielkopolskich.
W Kościanie zmarł ś. p. Wacław Wyczyń-
ski, senjor prawników wielkopolskich, b.
adw-okat i notariusz w Brodnicy na Pomo
rzu, wybitny działacz narodow-y za czasów
zaborczych, po odzyskaniu niepodległości
starosta krajowy poznański, a następnie
syndyk miasta Poznania. Ś . p . Wyczyński
przeżył 84 łat.

Po zgonie ś. p, Wacława Wyczyńskiego
wydarzył się nad w,-yraz tragiczny w-yPadek.
Zięć zmarłego, sędzię sądu okręgowego w

Poznaniu, dr. Marian Cybulski, przybyły
po zwłoki do Kościana, zmarł nagle na

udar serca.

B. więzień brzeski Putek wniósł prośbę
do P. Prezydenta Rzplitej o darowanie mu

kary więzienia. Jak w-iadomo, amnestfa da
row-ała resztę kary b. więźniom brzeskim,
zasądzonym w procesie Centrolewu. P. Pu
tek ma jedna!k dó odbycia kary z w-yroków
w różnych innych procesach.

Z sumy 50 miljonów, przewidzianych na

kredyt zbożowy dla rolnictwa, 40 miljonów
zł będzie przyznanych na rejestrowy kredyt
zastawów-y, a 10 miljonów na kredyt zalicz
kowy. Z kredytu rejestrowego korzystać
będzie większa własność, a z zaliczek wło
ścianie.

Żegiestów Zdrój, będący w-łasnością spół
ki pryw-at,nej ma być sprzedany - wolnej
ręki. Rokowania ze spółką prowadzi Rodzi
na Kolejowa.

Został zwolniony z więzienia, w którym
. najdował się od września roku zeszłego b.

Poseł Edward Idzikowski. Po wydaniu go
na żądanie władz sądowych przez marszał
ka sejmu i wyłączen,i,u z BBWR., był aresz
towany pod zarzutem afery łapowniczej, o

co aresztowano rów-nież b. wicedyrektora
departamentu podatkowego w min. skarbu
Pawła Michalskiego. Idzikowski w więzie
niu zrzekł się mandatu pose,lskiego. Wypu
szczono go na wolność po 9 miesiącach za

kaucją pieniężną w wysokości 10.000 złotych,
wpłaconą przez obrońcę.

Pomnik Wojciecha Bogusławskiego, dłu
ta artysty-rzeźbiarza Szczepkowskiego sta
nie w przyszłym roku przed wejściem do
gmachu Teatru Narod,ow-ego w Warszawie.

Radiofonia 20 kra!ów

na międzynarodowej konferencji
w Warszawie.

W Warszawie otwarto konferencję Mię
dzynarodowej Unji Radiofonicznej, organi
zacji, jednoczącej wszystkie radjofonje
Europy. Na uroczyst.ość przybył n,, in.

podsekretarz stanu w Min. Poczt i Telegra
fów- inż. Fra,nciszek Drzewiecki. Ogółem w

konferencji bierze udział 72 delegatów, re
prezentujących radjofonję 20 krajów.

Obrady z.aga.ił wiceminister Drzewiecki.
Prezes Unji. a,dmirał Carpendale ną wstę
pie w-yraził hołd pamięci Marszałka Pił
sudskiego. Pamięć Marszałka zebrani ucz
cili jednominutowem milczeniem. Admirał
Carpendale wyraził p. wiccministerowi po
dziękowanie za życzliwe ustosunkowanie
się do obrad konferencji.

Dyrektor Polskiego Radja dr. Zygmunt
Chamiec, w imieniu tej ins.ytucji po
witał uczest,ników konferencji, życząc po
myślnych wyników obrad.

Po tych przemówieniach pi stopiono do
obrad, które potrwają dwa ty- dnie.
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Loty bez pilota
w luksusowych aeroplanach przez stratosferę.

Wspaniały triumf ,,Normandie", parow
ca, który w ciągu 59 zaledwie godzin prze
był Ocean Atlantycki na przestrzeni między
portem francuskim Le Havre a Nowym
Jorkiem, zmusi także konstruktorów samo
lotów do nowych wysiłków. Tempo lotów
nie zadowala już obecnie. Sławny konstruk
tor ,,latającego hotelu" Amerykanin Dou
glas, którego samolot zajął drugie miejsce
po ,,Komecie" w ,wyścigu Londyn-Austra
lia, oświadczył w wywiadzie Prasowym, że

już dziś można przebyć przestrzeń z Londy
nu do _Nowego Jorku w ciągu 20 godzin, a

więc niespełna w jednej dobie. Już dziś —

oznajmił Douglas —- samoloty są tak samo

komfortowe, jak najbardziej luksusowe eks
presy. Wkrótce urządzone też będą w ol
brzymach powietrznych sypialnie i kuchnie,
a co najważniejsze, palenie w samolotach
będzie dopuszczalne.

Stała samolotowa komunikacja trans
oceaniczna to nie żadne marzenie, ale plan,
który wkrótce będzie , zrealizowany. Już
dziś 66 samolotów komunikacyjnych Doug
lasa kursuje w Ameryce. Maszyny z 1932
roku mają 14 miejsc dla pasażerów, a no
we maszyny, obecnie wykończane, będą mo
gły pomieścić 32 pasażerów w dzień, a 16 w

nocy. Oczywiście, że wówczas każdy pasa
żer będzie miał do dyspozycji wygodne łóż
’ko. Już dziś leci się z Nowego Jorku do
San1 Francisco tylko 15 godzin, a lot taki
jest o wiele bezpieczniejszy niż podróż po
ciągiem.

Komunikacja powietrzna ma dużą przy
szłość przed sobą. Panamerican Airways,
które ma w swem ręku komunik^c;° mię
dzy Stanami Zjednoczonemi a Ameryką Po-

łudniową projektuje obecnie budowę ol
brzymiego wodnopłatowca, mogące pomie
ścić 200 pasażerów! W przyszłości podróże
powietrzne odbyw’ać się będą głównie w

stratosferze, tam bowiem można Przebyć
300—500 mil w ciągu godziny.

Badania laboratoryjne dowiodły zupeł
nych możliwości takich lotó’w, obecnie więc
chodzi tylko o wypróbowanie tych wyników
w praktyce. Willey Post dokonał już pier
wszych eksperymentów, a w najbliższym
czasie podjęte będą dalsze próby. Jeśli już
mowa o przyszłości, to zaznaczyć należy, że
niedaleki jest czas, kiedy samoloty będą le
cieć _bez _pilota. Pracę pilota spełnią pro
mienie niewidoczne, wysłane ze specjalnych
stacyj na lądzie. Stacje te będą stale poin
formowane o warunkach atmosferycznych,
0 .wiatrach i burzach w Przestworzach i za
leżnie od tego kierow’ać będą aparatem w

ten sposób, aby lot był jak najbardziej bez
pieczny. _

I w tym kierunku pierwsze próbv
zostały już poczynione. Douglas wierzy w

urzeczywistnienie tych planów jeszcze w

ciągu najbliższych dwu lat.

Zemsta po 15 latach.
Kobieta zabiła mordercę swego ojca

i dwóch swoich sióstr.

Ze Stambułu donoszą: Sensację stano
wi w Stambule krwawa zemsta, doko
nana przez kobietę, która przez 15 lat
czekała na wykonanie jej na mordercy
swego ojca i dwóch swoich sióstr.

Ofiara vendetty, Kiazim, przed 15 la
ty, zamordował w Bitlis, gdzie panuje
prawo vendetty, jednego ze swych są
siadów wraz z dwoma jego córkami. U’
jęty przez władze skazany został na ka
rę 15-letniego więzienia, którą właśnie

odcierpiał przed dwoma miesiącami.
Zwolniony z więzienia, otrzymał pracę
w jednej z fabryk w Stambule.

Los zdarzył, iż w Stambute mieszka
także córka zamordowanego przed 15

laty obecnie zamężna i matka pięciorga
dzieci, nazwiskiem Gulizar Hanum.

Kiedy Gulizar Hanum dowiedziała

się, iż morderca jej ojca i dwóch sióstr

jest w Stambule, zwróciła się do swego
męża, aby w myśl prawa vendetty zabił
Kiazima. — Mąż atoli odmówił i starał

się ponadto uspokoić swą żonę, tłuma
cząc jej, iż od yendetty musi odstąpić wo’
bec obowiązujących ustaw. Te perswa
zje były atoli bezowocne. Gulizar Ha
num postanowiła sama dokonać zemsty
i zaopatrzywszy się w rewolwer i nabo
je, przez trzy ranki czyhała na mor
dercę swego ojca koło fabryki.

Trzeciego dnia, gdy zoczyła go, idące
go do pracy, siedmiu strzałami położyła
go trupem, poczem sama udała się na

policję, donosząc o dokonaniu morder
stwa.

W!adze aresztowały ją wraz z mężem,
na którego padlo podejrzenie wspólnic-
twa w zbrodni. Ponieważ zaś z ich pię
ciorga dzieci najstarsze liczy niespełna’
13 lat, także i dzieci, pozostawione bez

opieki rod:ziców, musiano zamknąć w

więzieniu z rodzicami.

"Wągroiyiec.
Włamanie do mieszkania. Niewyśledzeni

dctąd sprawcy włamali się do mieszkania rol-
n ,k,a Ernesta Franka w Szczodrowie, pow. wą-
grow;ecki i zabrali większą ilość garderoby,
Stratę oblicza się na około 1000 zł.

^rolecie.
,,Pozbyła" się niemowlęcia, W pobliskim Te

respolu, do mieszkania niej, bezrobotnego Sa
dowskiego, przybyła onegdaj pewna nieznajoma,
ażeby napić się wody. Miała przy sobie paczkę,
którą przez zapomnienie zostawiła w mieszka
niu i odeszła. Domownicy spostrzegli po chwili
zawiniątko, które następnie zbadali i ku nie-
malemu,zdziwieniu znaleźli w paczce noworod.
ka, dziecko porzucone przez niewdzięczną mat
kę. O powyższem powiadomiono policję, która

w’drożyła niebawem dochodzenia, przyczem zo-

łano wyśledzić matkę noworodka w osobie

Bronisławy S. z Bukowca. Zdołała się ona ulot
nić w niewiadomym kierunku.

45 nowych księży w archidiecezji gnieźnieńsko - poznańskiej.
Ks. bisk. Dymek udzielił w katedrze poznań

skiej święceń kapłańskich 45 diakonom arcybi
skupiego seminarjum duchownego w, Poznaniu,
Święcenia otrzymali następujący księża: Adam
czewski Franciszek, Batkowski Józef, Chmie
lewski Kazimierz, Domek Teodor, Dziamski Ed
ward, Folczyński Stanisław, Grabianka Kazi
mierz, Grzesiak Mieczysław, Januszewski Jan,
Jędrzejewski Józef, Kaczmarek Piotr, Kaczma
rek Zygmunt, Kaldyński Florjan, Kasprowicz
Władysław, Kompf Janusz, Kozłowski Antoni,
Krupiński Marjan, Kujawa Jan, Kwiatkowski

Milan, Lenc Leon, Lewandowski Hieronim, Ła
bęcki Franciszek, Majchrzycki, Malepszy To
masz, Matz Edmund, Misiak Henryk, Rode Ma
ksymiljan, Rogalewski Leon, Rychły Wojciech,
Sałata Franc., Siudziński Mieczysław, Skrzyp
czak Marjan, Sojka Kazimierz, Stachowiak Jan,
Stawecki Edmund, Stryczyński Bogdan, Tur
kowski Walenty, Vio!a Alfons, Walkowiak Wa
cław, Warkoczewski Henryk, Winiecki Franci
szek, Wyszyński Bolesław, Zieliński Roman,
i Zydor Paweł.

Carskie klejnoty w Londynie.
W salona:ch pałacu hr. Marlbórough

otwarto wystawę klejnotów carskich,
które zdołano w ten czy inny sposób
przewieźć ’zagranicę. Pod względem bo
gactwa i wartości moc jest tutaj klej
notów, cacek ze złota, kryształów, kości

słoniowej, malachitu, jaspisu i z Bóg
wie czego jeszcze. Na wystawie figurują
również wszystkie . zostające jeszcze
w posiadaniu arystokracji rosyjskiej na

emigracji przedmioty sztuki i drogie
kamienie, które były darowane przez
carów lub też znajdują się w jakimś
związku z byłym dworem carskim. War
tość wystawionych przedmiotów obli
czają na miljony funtów.

Uwagę zwiedzających przykuwają ar
tystyczne serwisy porcelanowe, które

były własnością Katarzyny li i Pawła I.

Szczególnem zainteresowaniem publicz
ności cieszy się zbiór drogich przedmio-

J tów, należących do Iwana Groźnego.
Znajduje się tu między innemi oceniona
na 12.808 funtów kasetka na tytoń, wy
sadzana szmaragdami i turkusami, cała
ze szczerego złota, dalej ogromny puhar
złoty wysadzany drogiemi kamieniami.
Gwoździem wystawy jest atoli t. zw.

naszyjnik Jussupowa, składający się z

przepięknych brylantów różowego od
cienia. i wielkości wiśni każdy. W środ
ku naszyjnika znajduje się największa
czarna perła na świecie, t, zw. Asra.

Naszyjnik ten nabył car Mikołaj II dla

carowej. Poza tem wystawa obejmuje
szereg obrazów i portretów odnoszących
się do okresu największej świetności i

przepychu na dworze carskim. Jednym
z najcenniejszych objektów są tutaj go
beliny przetykane złotem, datujące się
z czasów Mikołaja I.

W 17 godzin z Anglji do Afryki i zpowrotem.

Angielski kapitan lotnictwa Percival wystartował na małej’ awjonetce o godz. 1,30 w

nocy z lotniska Gravesend koło Londynu i po 7 godzinach 10 min. lotu wylądował
w Oranie w Północnej A_fr_yce. P_o nabraniu benzyny i zjedzeniu śniadania wyleciał w

drogę powrotną i o godzinie 18,25 wiecz. po, przeleceniu 4280 km. znalazł się znów na

lotnisku w Gravesend. Lotnika Po rekordowym locie witali owacyjnie jego koledzy.

Sensacyjny proces w Chojnicach.
Czy oskarżony Meller miał wspólników? - Nie chce zdradzie

pewnych rzeczy. _ Zamkniecie przewodu sadowego. - Proku
rator żąda jak najsurowszej kary. - Przemówienie obrońcy. -

Wyrok dziś w piątek w południe.
Chojnice, 20. 6 . W dniu wczorajszym w

godzinach przedpołudniowych przewód sądowy
został zamknięty. Przedtem zeznawało je
szcze kilku świadków, którzy zeznali, że osk.
Meller do roku 1925 był wzorowym urzędni
kiem i w ostatnich latach cierpiał na zanik
pamięci. Cierpiał z powodu ataków nerwo
wych, żalił się też na bóle głowy. Dzwonek
alarmowy był uszkodzony i wogóle często by
wał naprawiany. Pewnego razu zauważono

przecięte druty. Do kasy łatwy był dostęp,
gdyż zgadzały się różne klucze.

Zkolei złożył obszerne orzeczenie biegły,
p. Aleksandrowicz ze Starogardu, który w obec
ności osk. Mellera badał akta i księgi depozy
towe, ustalając rzeczywiste braki.

Przed zamknięciem przewodu sądowego od
czytał przewodniczący rozprawy różne pisma
i protokóły oraz zarządzenia, wedle których
urzędnicy odchodzący na urlop, powinni zdać

protokólarnie swoje agendy, co w kasie nie
miało miejsca. Z protokółów wynika, że pod
czas rewizji nie badano księgi depozytowej
przychodów ,,A", która odrazu ujawniłaby nad-

użycia. Nie badano również kaucyj przetargo
wych, które na czas rewizji osk. Meller usuwał,
z czego czerpał pieniądze.

Po krótkie,j przerwie zabiera głos oskarżyciel
publiczny p, de Tournelle, zauważając na wstę
pie, iż proces obecny nie notowany jest w kro
nikach sądowych. Na ławie oskarżonych zasiadł
bowiem urzędnik sądowy, który w gmachu są
du. okradał skarb państwa. Tem bardziej jest
to proces przykry. Zkolei pan prokurator od
piera obronę oskarżonego, nazywając ją ,,wy
soce wyrafinowaną", przewód sądowy bowiem
wykazał, że osk. sprzeniewierzenia się dopuścił.
Prokurator w konkluzji swego przemówienia
stwierdza, że osk, jest odpowiedzialny za swo
je czyny, a opinja lekarzy sądu nie wiąże i wno
si o nieuwzględnienie opinji lekarzy psychjatrów
i wymierzenie oskarżonemu Mellerowi jak naj
surowszą karę bez zaliczenia aresztu śledczego.
O surowy wymiar kary dla Mrówczyńskiego
wnosi również oskarżyciel, zdaniem którego wi
na jemu została całkowicie udowodnioną.

Obrońca osk. Mrówczyńskiego, adwo,kat
Łangowski, wnosi o uwolnienie klienta od winy
i kary dla braku dowodów winy. Dłuższe prze
mówienie, głębokie w treści, wygłosił obrońca
Mellera, adwokat Szulc, który wnosił o uwol
nienie wzgl. łagodny wymiar kary, gdyż —

zdaniem obrońcy — osk, Meller dopuścił się
uchybień służbowych i różnych niedokładności
oraz przekroczeń przepisów. Nie wykazał bo
wiem przewód sądowy, by osk. Meller brakują
ce kwoty sobie przywłaszczył. Świadkowie ze
znali, że oskarżony przy wypłacie często się
mylił, wypłacając podwójne sumy, przez co po
wstały rzekomo pierwsze niedobory. Kasę otwie
rało się różnemi kluczami, często zostawił ją
otwartą, przychodzili do niej różni ludzie na

libacje. Dla braku kwalifikacji, w księgach by
ło wielkie zamieszanie i nie jest wykluczone, że
w tym chaosie kilkadziesiąt tysięcy złotych
gdzieś ugrzęzło, wykrycie których może dopiero
później nastąpi. Rzeczoznawca nie wyklucza,
iż niektóre depozyty zostały podwójnie wypła
cone. Nie jest też wykluczone, że go okradano.
Nie wykazał przewód, by oskarżony urządzał
kosztowne hulanki i wiadomo powszechnie, że
używał więcej niż przeciętnie wódkę czystą i

piwo. Na to mogło wystarczyć jego uposażenie,
wynoszące okolo 300 zł. Utrzymanie miał od
teściów, zatem mógł około 100 zł miesięcznie
wydać na alkohol. Wiadomo również, że roz
dawał pożyczki na lewo i prawo różnym oso
bom. Oskarżony Meller nie wszystko powie
dział co mógł powiedzieć, a coby napewno jego
dolę polepszyło. Nie chce narazić niektórych
urzędni_ków na przykrości. W niektórych re
stauracjach ma nawet długi. Rodzina nie żyła
również ponad stan i nie posiada żadnego ma
jątku. W godzinnem przemówieniu obrońca wy
licza cały szereg okoliczności łagodzących, jak
zmniejszona poczytalność, brak kwalifikacji i
nadzoru, wnosząc o jak najłagodniejszy wymiar
kary i zaliczenie aresztu śledczego.

Podczas przemówienia obrońcy, osk. Meller
głośno płacze, Przedwodniczący udziela mu

głosu do... ostatniego słowa. Przez chwilę Mel
ler plącząc, nie może mówić. Uspokoiwszy się
nieco, mówi: ,,Pieniędzy dla siebie nie zabrałem
— proszę wysoki’ego sądu o jak najłagodniejszy
wymiar kary . Oskarżony Mrówczyński wnosi
o uwolnienie, poczem przewodniczący p, dr. Kai-
ski zarządza, że z powodu zawiłej sprawy, ogło
szenie wyroku nastąpi dnia 21 bm. o godz. 12.

Wypada dodać, że oskarżony Meller pod ko
niec przewodu sądowego oświadczył wobec są
du, że ,,dużo spraw zatrzyma w tajemnicy i te

tajemnice zabierze zapewne do grobu, nie chce
bowiem poruszać rzeczy przykrych dla innych
urzędników’ . To oświadczenie jest bardzo cie
kawe i mimo nalegań ze strony przewodniczące
go, by te rzeczy wyjawił, osk. Meller milczał.

Gnieasmo,
Sensacyjne odkrycie w Powidzu. Przed nie

dawnym czasem skazany został przez okręgowy
sąd w Gnieźnie kasjer kasy miejskiej Markie
wicz z Powidza za kradzież i spalenie ksiąg
kasowych na 7 miesięcy więzienia. Obecnie
obozujący nad jeziorem powidzkiem harcerze

przy urządzaniu obozu Znaleźli dwie księgi ka
sowe _magistratu Powidza, zagrzebane nad brze
giem jeziora obok uzdrowiska. Jak się okazało,
są to te same księgi kasowe, które Markiewicz
rzekomo swego czasu spali} z powodów do
tychczas niewyjaśnionych. Dzięki temu przy
padkowemu odkryciu nastąpi prawdopodobnie
rewizja wyroku i wyświetlenie tej sensacyjnej
sprawy.

Grudziądzanin w drużynie olimpijskiej. W
ogólnopomorskiej drużynie olimpijskiej, której
zaprzysiężenie odbędzie się w niedzielę w Byd
goszczy, barwy Grudziądza reprezentuje dosko-

nały Pięściarz GKS u Bronisław Krzemiński,
zdobywca zaszczytnego tytułu wicemistrza Pol
ski,

Padł ofiarą własnej lekkomyślności, Tytuł
tej notatki zastosować musi do siebie p, Franci
szek Karbowiak z zawodu wojażer, mieszkający
przy ul. chełmińskiej 86 Jak bowiem nie na
zwać lekkomyślnością pozostawienie bez żad
nego nadzoru roweru na ulicy, który w tych
warupkach ulotnił się w niewiadomym kierunku.
Zlodzi eja szuka policja.
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Kwatery dla rodzin wojskowych. Celem
ułatwienia pobytu i zwiedzania Gdyni, ,,Rodzina
Wojskowa" przygotowuje kwatery dla rodzin

wojskowych, oraz członków pokrewnych organi
zacyj społecznych, w Gdyni przy ul. Morskiej 67
,,Dom wycieczkowy Rodziny Wojskowej". Zarząd
prosi o kierowanie zgłoszeń pod podanym adre)
sem. Opłata za nocleg od 25 czerwca do 31
lipca 2 zł, a w sierpniu 1,50 zł.

Ze Związku Kelnerów. W oddzielę gdyń
skim weszli do zarządu: Sokół Edward prezes,
Firus Oton wiceprezes, Włodarczak Antoni se
kretarz, Żurawski zast. sekretarza, Augustyno
wicz Piotr skarbnik. Na ławników powołano pp.
Gęstwińskiego, Gawrona, Bordycha i Soszyń
skiego. Do komisji rewizyjnej wybrano pp. Cie
sielskiego, Milewskiego i Małkiewicza.

Na budowę Muzeum Ziemi Pomorskiej w

Toruniu kelnerzy, należący do ZZZ ofiarowali
206 zł. Walne zebranie założyło energiczny
sprzeciw angażowaniu sił niefachowych przez
Żeglugę Polską i linję okrętową Gdynia—Ame
ryka i wypowiedziało bezwzględną walkę tym
osobnikom, którzy wciskają się do zakładów ga
stronomicznych za pomocą przekupstwa i skła
dania wysokich kaucyj.

X GDAŃSKĄ.
Senat gdański zwróci! się do biskupa

gdańskiego ks. O’Rurke. z propozycją
wzięcia udziału oficjalnie w pro’cesji
Bożego Ciała. Celem tego kroku jest
pozyskanie sobie katolickiej ludności

Wolnego Miasta. Biskup propozycję
przyjął i wystosował odpowiednie za
proszenie do Senatu.

Do Rzeszy niemieckiej odszedł trans
port 100 robotników gdańskich, którzy
zostaną zatrudnieni na terenie Niemiec.
Tem samem senat przystąpił’ do reali
zacji zapowiedzi prezydenta Greisera,
który obiecał, że będzie starał się o za
trudnienie bezrobotnych w Niemczech.

na
Energiczna akcja władz bezpieczeństwa.

Ponieważ na temat braków dotyczących wy
konania przepisów sanitarnych i bezpieczeństwa
podczas trwania sezonu letniego na wybrzeżu
morskiem pojawiły się w prasie liczne artykuły,
prasie też w przeważnej części zawdzięczyć na
leży za zajęcie się tą sprawą, jaką jest właśnie

zapewnienie bezpieczeństwa zwłaszcza letnikom

podczas ich pobytu w kąpieliskach nadmorskich,
które w sezonie bieżącym zostało, w najwyż-
szem słowa tego znaczeniu, zagwarantowane, Z
radością powitać należy wzmocnienie służby
bezpieczeństwa (organów policji) jak również
ustanowienie nowej organizacji, którą jest Kor
pus Straży Porządkowej, podlegający organom
policji i współdziałający z nimi w wykonaniu
przepisów, zapewniających bezpieczeństwo i po
rządek w osiedlach letniskowych naszego wy
brzeża. Wspomnieć wypada, iż nad bezpieczeń
stwem kąpiących się czuwają ustanowieni za
rządzeniem starosty morskiego wartownicy ra
tunkowi, mający za sobą kurs wyszkoleniowy z

zakresu ratownictwa (tonących) i niesienia po
mocy w nagłych ’wypadkach.

O zapewnienie bezpieczeństwa zaś i porząd-

ku publicznego na plażach stara się Korpus
Straży Porządkowej: t, j, organ pomocniczy po
licji państwowej, specjalnie w kierunku od
nośnym wyszkolony. Prócz tego rozkazem ko
mendy głównej P. P. skład oąobowy posterun
ków P, P, został tak silnie wzmocniony, iż ku
racjusz nie potrzebuje się niczego obawiać.
Nadmienić należy, iż w miejscowościach, w któ
rych w czasie reszty roku nie pełnił stałej służ
by (na miejscu) przedstawiciel organu P, P,
obecnie służbę pełni do 10 jednostek.

Również odbyć się mająca częsta inspekcja
władz sanitarnych zapewni podniesienie się
stanu zdrowotnego na wybrzeżu.

W celu zwalczenia plagi wyzysku letników
przez sprzedawców rozmaitych artykułów
pierwszej potrzeby, wydane zostały ostre prze
pisy, które uchronią kupującego od nadmiernej
opłaty za nabyty towar.

Najwyższe więc uznanie należy się władzom,
dbającym o uprzyjemnienie pobytu kuracjuszom
w letniskach, jak również dbające o ich bez
pieczeństwo i zdrowie na każdym kroku.

Joter.

Krowo i pocolunek
przed scgdem.

Sądy amerykańskie maję, czasem za
bawne sprawy do rozstrzygnięcia. Sę
dziowie muszę się w wielu wypadkach
zdobyć na dużą dozę zimnej krwi. W

takiej sytuacji znaleźli się sędziowie try
bunału w stanie Wirginja (U. S . A .),
przed którymi stanęli jako zawzięci
przeciwnicy 50-letni farmer Branham,
oraz jego, młoda żona. Chodziło o to, czy

pocałunek może być uważany za wy
starczającą icenę kupna krowy.

Aby zorjentować się w sytuacji mu
sieli sędziowie wysłuchać opowieści o

pocału:nku, krowie i ożenku farmera w

perspektywie przeszłości. A było to tak,
iż zamożny Branham ubiegał się o

względy 17-letniej urodziwej panny.
Pewnego dnia zrobił jej następującą pro
pozycję: jeśli panna da mu całusa, far
mer ofiaruje jej wzamian ^piękną, na
grodzoną na konkursie rolniczym kro
wę. Panna zgodziła się, a z pacałunku
i pod’arunku zrodziło się małżeństwo.

Gdy jednak po kilku miesiącach
wspólnego pożycia powstały pod da
chem małżonków Branham swary i

kwasy, któregoś wieczoru ’wyznał far
mer żonie, iż krowę sprzedał za dobrą
cenę sąsiadowi, farmerowi Hibbitsowi.
Wzburzona małżonka oparła się sta
nowczo dokonaniu tranzakcji, twier
dząc, iż krowa była przedmiotem tej sa-

mej wymiany na pocałunek, co przed
kilku miesiącami, tylko że tym razem

chodziło o pocałunek ze strony pani Hib
bits. Od słowa do słowa przyszło do o-

strej kłótni. Farmer upierał się przy
swojem; on twierdził, że krowę sprzedał
sąsiadowi za dobrą cenę, ona — że po
darował ją sąsiadce wzamian za poca
łunek. Ostatecznie sprawa znalazła się

na forum sądowem. Czy pocałunek mo
że być uważany za zapłatę za krowę?
Ciężki dylemat do rozwiązania. Sędzia
poradził sobie z trudnem pytaniem w

ten sposób, że przesunął sporną kwestję
na inną płaszczyznę. Ponieważ, orzekł

sędzia — krowa podarowana przez Bran-
hama stała się własnością żony jego,
tranzakcja sprzedażna, bez względu na

to komu krowa została sprzedana, panu
czy pani Hibbits, jest nieważna. Kro
wa musi być zwrócona prawej właści
cielce, pani Branham. Tak sobie pora
dził sędzia amerykański z humory
styczną stroną kwestji hodowłano-po-
całunkowej.

M. K,

NOWY REKORD KOBIECY.

Lotniezka francuska Maryse Hiltz usta-i
nowila nowy rekord w locie na wysokość
dla kobiet. Wzniosła się ona na 60-kon-i
nym wojskowym jednopłatowcu na wyso-
kość 11.800 metrów i poprawiła Przez to)
swój własny rekord o 2000 metrów.

,,Chleb przyszłości".
Profesor uniwersytetu w Pradze Stokia-

sa, podjął ostatnio energiczną kamPanję w,
walce o nowy sposób wypiekania Chleba,
Jak głosi prof. Stoklasa w szeregu odczy-f
tów i konferencyj dotychczasowy wypiek
chleba w krajach Zachodu nie poszedł za

zdobyczami nauki współczesnej. I tak otrę-:
by, najcenniejsza cząstka zboża, zawierają-)
ca fosfor, magnesium, calcium i żelazo w

formie organicznej, a więc łatwo dającej się
przyswoić, są starannie odrzucane z mąki
przeznaczonej na chleb. Skutkiem te_go
chleb ten stanowi pożywienie ubogie i nie
kompletne. Prof. Stoklasa rzuci! hasło wal-i
ki o ,,chleb przyszłości", t. zn . Chleb zawie
rający otręby i jednoczący wszystkie pier
wiastki odżywcze Pszenicy i żyta.

Matura. W miejskiem gimnazjum żeńskiem
odbyła się matura. Komisji egzaminacyjnej
przewodniczył wizytator Ćwikowski z Poznania
oraz wizytator Byrski z ministerstwa oświaty.
Egzamin złożyły z pomyślnym wynikiem: Du
szyńska Marja, Czamocianka Agnieszka, Gli
szczyńska Zofja, Januszewska Wanda, Lanżanka
Małgorzata, Zawiszewska Helena, Mazurkiewi-
czówna Urszula, Kunowska Irena.

Z Koła Oficerów Rezerwy. W hotelu Polo-

nja odbyło się ostatnio zebranie koła Oficerów
Rezerwy pod przewodnictwem prezesa kpt. rez,

Radwańskiego. M . in. uchwalono wezwać leka
rzy oficerów rezerwy do udzielania bezpłatnej
porady lekarskiej członkom P. W . Kpt. Janisz
wygłosił treściwy odczyt p. t . ,,Zaopatrzenie puł
ku piechoty".

Serdeczna prośba. Zbliża się dzień pierw
szej Komunji św. dla naszej dziatwy chojnickiej.
Z utęsknieniem i szczecą radością wyczekują
dzieci dnia, który ma być najpiękniejszym w

życiu. Około 500 dzieci naszej parafji będzie
przystępowało do Stołu Pańskiego, w tej liczbie
duży procent dzieci i rodzin najbiedniejszych
pozbawionych pracy. Wydział parafjalny ,,Cari
tasu" uprasza Szan. Obywatelstwo o ofiary na

ten cel. Bóg hojnie wynagrodzi za wszelkie
ofiary, złożone dla dzieci najbiedniejszych. Biu
ro ,,Caritasu" mieści się przy pl. Kościelnym 5.

Francuski okręt wojenny w porcie niemieckim.

Po raz pierwszy od czasu wojny światowej zawinął do Portu niemieckiego francuski
okręt, wojenny. Mianowicie do portu w Świnoujściu przybył statek ,,Ailette", którego

specjalnem przeznaczeniem jest,ochrona rybołóstwa.

Kieska boksera Baera.
Robotnik portowy mistrzem świata.

Porażka Maxa Baera, któremu wró
żono długotrwałe królowanie na rin
gach pięściarskich świata, jest sensacją
sportową Ameryki od czasu spotkań
Dempseya z Tunneyem.

Baer w chwili obecnej uważany był
za niedoścignionego zarówno w ofensy
wie, jak i defensywie. Cała opinja spor
towa Ameryki była zgodna, iż pod jego

: ciosami paść musi każdy, nawet najbar
dziej wytrzymały przeciwnik.

Powoływano się na zwycięstwa przez
k. o. z Schmellingiem i Carnerą, przy
pominano niefortunną próbę Kinga Le
wińskiego, który poniósł porażkę przez
nokaut. Wszystko to przemawiało za

Baerem, mimo, iż nie zapominano
wielkiej wytrzymałości Braddocka.

Nazwisko Jimmy Braddocka jest
naogół mało znane szerokim kołom

pięściarskim. Urodził się on w r. 1906 w

Jersey City (U. S . A.) Ładnie zbudowany
i niezwykle silny zostaje robotnikiem

portowym, którym jest po dzień dzi
siejszy.

W r. 1926 rozpoczął karjerę bokser
ską, trenując pilnie wieczorami po

ciężkiej, całodziennej pracy. Początkowo
wałczył w wadze pół-ciężkiej, poczem
przeniósł się do wyższej kategorji. Jego
początkowa karjera pięściarska nie

przynosi mu laurów, jest on raczej ma
nekinem dla bokserów o światowej sła
wie.

W międzyczasie ożenił się i został

ojcem trojga dzieci. Dopiero w r. 1933

zwraca na siebie uwagę manażerów,
kiedjr odnosi zwycięstwa nad C. Griffi-

nem, Johnem Lewisem i nokautuje Joe
Louisa. Te zwycięstwa upoważniły go
do walki o tytuł mistrza świata z Ma-

xem Baerem, co też zostało uwzględnio
ne i bokserzy stanęli do walki wobec
40.000 widzów, wśród których znaleźli

się b. mistrz Tunney, burmistrz N. Jor
ku Le Guardia, właściciel fabryki aut

Chrysler i w. innych.
Wszystko przemawiało za zwycię-

cięstwem Baera, ’Zakłady, również 5:1

stąwiano za Baerem, to też dobry Inte
res zrobili ci, którzy stawiali na ,,fuk
sa" Braddocka.

Walka miała przebieg dość drama
tyczny. Pierwsza, druga i trzecia runda

należały do Braddocka, który bombar
dował Baera mocno broczącego krwią.
W czwartej publiczność wygwizduje
Baera, który usprawiedliwia się — je
dnak nie pomaga to. Baer przechodzi do

ofensywy i przewąża w 5-tem i 6-teiu

spotkaniu.
W przerwie między .6 a 7 rundą o-

świadcza, że obie ręce ma nadwyrężone.

]Dalsze cztery rundy należą do Brad
docka, aż dopiero w jedenastej przycho
dzi Baer do głosu, ale tylko na 3 minu
ty, by dalsze oddać znowu przeciwniko
wi. Ostatnia runda raczej zapasy dwu

zmęczonych, okrwawionych ciał.
Po meczu Max Baer nie próbował się

wobec przedstawicieli prasy usprawie
dliwiać i oświadczył, że skończy! karje-
rę pięściarską, zaś Jimmy Braddock

rzekł, że po trzeciej rundzie był pewny;

zwycięstwa.
Na temat tego zwycięstwa pojawiły

się w prasie najrozmaitsze wersje. Je
dni widzą w tem triumf ambicji i za
cięcia Braddocka nad nonszalancją
Baera, inni znów węszą ,,business"..,
Baer nie miał przeciwników w Am’ery
ce i był zmuszony zamiast walk sta
czać pokazówki, co nie przynosiło mu

odpowiednich dochodów, to też za na
mową managerów postanowiono podo
bno w sposób sztuczny ,,stworzyć" dla
Maxa Baera godnego przeciwnika i po
gromcę, aby na rewanżu zapełnić kie
szenie dolarami naiwnych widzów.

Największe zainteresowanie budzi o-

becnie wyznaczenie najbliższego przeci
wnik Braddocka. Manażer Schmellinga
Rothenberg wysłał do nowego mistrza

telegram, w którym ofiarowuje mu

100.000 dolarów. (Baerowi ofiarował
SCO.000 doi. — Przyp. Red.) za stoczenie

walki o tytuł mistrza z Schmellingiem
w, dniu. 17 sierpnia br. w Amsterdamie,-
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kalendarzyk.
Dziś: Alojzego Gonzagi wyzn.
Jutro: Paulina ,bisk. Noli.
Wschód słońca o godzinie 3.36.
Zachód słońca o godzinie 20.26.

Stan pogody
Pogoda o zachmurzeniu zmiennem, zwoi

’?a malejącem z przelotnemi deszczami
Chłodno. Umiarkowane wiatry zachodnie
i północno-zachodnie.

-Stan
dzisiejszy

Stan
ezorajszy

Termometr wskazywał dziś rano:

riTrmmnTi i im r niTmnTiTrrrn^
b-0+ó 10 13 20 25 30 35

DYŻURY NOCNE APTEK
od 21-23 czerwca 1935.

1) Apteka Piastowska, ul. Śniadeckich
nr. 49, telefon nr. 682.

2) Apteka Rod Złotym Orłem, Rynek
Marszałka Piłsudskiego l, telefon nr. 98.

Z MUZEUM MIEJSKIEGO. Wystawa
zbiorowa Józefa "Kidonia zbliża się ku koń
cowi. Wystawa zostanie zamknięta w nie
dzielę, 23 bm.

,,LEKTURA", wypożyczalnia książek przy
uL Gdańskiej 54. posiada największy wy
bór beletrystyki ostatniej doby. Wypożycza
książki również na prowincję.

. Mojsag Gonzaga.
W dniu 21 czerwca Kościół św. czci św.

Alojzego Gonzagę, który jest patronem i
drogowskazem dla młodzieży.

Św. Alojzy Gonzaga, margrabia mantu-

ański, ur. się 9 marca 1568 roku, umarł 21
czerwca 1591 roku. Krótka, ale piękna była
droga jego życia jako dziecka i jako mło
dzieńca. Był bowiem prawdziwie wielkim
człowiekiem, chociaż dożył tylko 23 roku
życia i nie może wykazać się żadną wybit
ną działalnością zew’nętrzną. Był wielk/n
bohaterem, świętym. Życie św. Alojzego jest
ewangel.ią przedewszystkiem dła dzieci i
młodzieży, a streszcza się w 4-ch słow’ach:
pobożność, radość, czystość, dzielność. W 23
roku życia św. Alojzy był już dojrzałym dła
nieba, więcej przez ofiarę umartwienia i
heroiczne zaparcie się siebie, niż przez nie
sienie pomocy chorym na dżumę w szpita
lach Rzymu.

Grób św. Alojzego Gonzagi, znajdują,cy
się w kościele św. Ignacego w Rzymie, jest
celem pielgrzymek młodzieży z całego świa
ta. I dla polskiej młodzieży św. Alojzy jest
obok św. Stanisława Kostki i św. Kazimie
rza przewodnikiem na drodze do czystości
obyczajów, pobożności i dzielności.

— Nowi maturzyści! Egzamin dojrzało
ści w Państw. Gimn. Humanistycznem
złożyli: Babski Brunon, Biwan Jerzy, Błasz
czyk Jan, Centkowski Franciszek, Cyganek
Kazimierz, Czernicki Tadeusz, Drzazga Bro
nisław, Ehrbar Aleksander, Fiałkowski An
toni, Frankowski, Gintyłło Olgierd, Iwicki
Witold, Jańczur Józef, Jaraczewski Zbig
niew, Jaśtak Feliks, Kaźmierczak Alfons,
Malicki Bernard, Matysiak Stanisław, O-
siński Winard, Ow’ocki Marjan, Piradpff
Bogdan, Polaszewski Bolesław, Porowski
Janusz, Profic Jan, Ronowicz Ryszard, Ro-
rott Tadeusz, Rosochowicz Witold, Rost
Stanisław, Rubinstein Mordka, Rybicki
Henryk, Skrzyniarz Roman, Sławiński
Lech, Słomiański Józef, Smolarek Leon, Son-
nenfeld Bronisław’, Stopowski Bronisław,
Trojański Brunon, Wawrowski Janusz, Wi-
czyński Brunon, Wiśniewski Albin, Woda
Stanisław, Zielke Leon, Zw’ierzchowski
Adam.

— Właścicieli domów nowopobudowa-
nych (do 1 stycznia 1930 r,) uprasza się o

przybycie na zebranie dnia 24 bm. o godz.
18-tej do lokalu p. Horowiczowej, Gdańska
nr. 152, celem omówienia sprawy o spłacie
długów.

— Dla myśliwych. Minister rolnictwa
W’ydał rozporządzenie, rozszerzające okres
ochrony dla sarn-kozłów w w’ojew’ództwach
poznańskiem i Pomorskiem. Obecnie czas

dozwolony na Polowanie na te zwierzęta o-

bejmuje 15 sierpnia do dnia 1 października
i od 1 czer,w’oą do dnia 15 lipca każdego
]foku, - -

- nawet, gdy zajęcia domowe wymagają pracy rąk
w zimnej i naprzemian w gorącej wodzie. - Trzeba

tylko pamiętać, by conajmniej dwa razy dziennie

wetrzeć w skórę cokolwiek

Krem NIYEA w pudełkach blaszanych ł w łubach cynowych od zł 0.40 - 2,60.
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Jeszcze jedno nieporozumienie natury zasad
niczej.

Nasze życie publiczne przesiąknięte jest ma
nierą wojskową. Przedewszystkiem dlatego, że
dużo stanowisk w różnych dziedzinach obsadzo
nych jest ,przez wojskowych, a również i dlate
go, że to jest modne. I podobno dobrze wi
dziane.

Terminologia wojskowa przeszła wszędzie.
Na każdym kroku mówi się o frontach, o po
zycjach, o manewrach i placówkach. Staje się
czy trzeba, czy nie trzeba na baczność i szcze
gólną tromtadracją nadrabia się różne braki.

A celują w tem wszystkiem ci, którzy nigdy
w wojsku nie służyli i nie pojęli ducha i wiel
kości żołnierskiego stosunku do rzeczywistości.
Gdzieś coś podpatrzyli i najniepotrzebniej w

świecie naśladują formy wojskowe. Wytwarza
się osobny rodzaj fatyganctwa, wypływający
przeważnie z chęci przypodobania się zwierzch 
nikom i zwrócenia na siebie uwagi choć wymu-
szfrowanym drygiem.

— Ten minister czy naczelnik był przecież
dawniej pułkownikiem, więc, jeśli mu się gło
śno zamelduję, napewno to zrobi na nim dobre
wrażenie. — Tak sobie rozumuje jeden z drugim
patałach i dlatego niektóre urzędy i nawet or
ganizacje społeczne często zaczynają przypomi
nać dziedzińce koszarowe.

Najmniej podoba się to oczywiście prawdzi
wym żołnierzom. Tym, którzy ą musztrowemi
formami łączą ściśle określoną i piękną treść.
Da} temu właśnie wyraz naczelny redaktor or
ganu Wojska Polskiego — ,,Polski Zbro(jnej"
Karol Koźmiński, pisząc otwarcie i śmiało:

,,Niech nikomu nie zdaje się, że ,,zmilitaty-

zowal" się, źe jest dobrym żołnierzem swego
powołania, jeśli pręży się wobec swego przeło
żonego, udając nas, staje na baczność, stuka
obcasami, melduje ,,posłusznie",, że na jego ,,od
cinku" jest wszystko w porządku, czy, że nic

ważnego nie zaszło, jeśli o swym szefie mówi
,,mój wódz", jeśli wydaje mu się, że gdy jest
nauczycielem, jego klasa w szkole, czy jego ze
spół podległy mu w pracy jest jego ,,kompanją",
którą musi musztrować, by był w niej ,,wojsko
wy" porządek. To wszystko bowiem są tylko
przecież pozory,

Ci, którzy naśladować chcą tylko pozory
zewnętrzne naszego życia, wyglądu i pracy, któ
rym może do głowy nawet nie przychodzi, źe
nasze koszary nie są cyrkiem, a są klasztorem,
którzy radziby swych wychowanków czy pra
cowników zamienić w tresowane przez siebie
,,kompanje", niechże się przejrzą uważnie w

zwierciadle. Niech zobaczą, że z tą całą fanfa
ronadą papkinowską, nie mającą nic wspólnego
Z ucz,ciwie pojętem żołnierstwem, są śmieszni.

Wychowanków trzeba uczyć, pracowników
kształcić, inteligentni szefowie nie dadzą się
nabierać na ,,posłuszne meldowanie" i stukanie
obcasami".

Tych kilka słów powinni sobie przepisać
kaligraficznie, oprawić w ramki i powiesić nad
biurkiem ci wszyscy, którym się wydaje, że

przez musztrowanie siebie i społeczeństwa wy-
każą się obywatelską dojrzałością.

Armja wychowuje obywateli, żołnierka jest
najlepszą szkołą życia, ale to nie znaczy by
najmniej, aby wszystkie dziedziny życia zamie
niać za wszelką cenę w plac ćwiczeń.

Armja i naród to jedno — zawsze to twier
dziliśmy, ale i naród i- armja mają własne me
tody i sposoby, których nie można z sobą mie
szać. Bo to do niczego nie doprowadzi.

Ciało ip tffagdgos%e%y.
Min?o niepogody główna procesja odbyła sie.

(ak). Najstarsi Bydgoszczanie nie pa,mię
ta.ją, ażeby kiedykolwiek w dawnych latach

podczas najpięknie,jszego święta, jakiem
jest niewątpliwie dła całego świata katolic
kiego święto Bożego Ciała padał tak rzęsi
sty deszcz jak w wczorajsze tegoroczne
święto Bożego Ciała. Zawsze bowiem w bla
sku złotych Pł’omieni słonecznych odbywa
ła się rokrocznie ta droga każdemu sercu

katolickiemu uroczystość. W tym roku by
ło inaczej. Deszcz padał bezustannie przez
całą noc poprzedzającą święto Bożego Cia
ła oraz niemal przez cały dzień świąteczny.
Nawiasem mówiąc, deszcz ten oddawna go
rąco upragniony był przez rolników i do
datni swój wpływ wywarł w ogrodach j na

roli. Mimo jednak niepogody, wspólna pro
cesja wojskowa i parafji farnei odbyła się
według zgóry ustalonego programu i tłum
ny udział wiernych był wspaniałą manife
stacją, świadczącą o głębokich uczuciach
katolickich naszych mieszkańców. Kto ja
ko tako czuł się zdrów, dla zadokumento
wania silnej wiary, złożył hołd Chrystusowi
Eucharystycznemu.

Podczas uroczystego nabożeństwa, od
prawionego o godz. 10 przed ołtarzem przy
kościele Pojezuickim przez ks. kanonika
Schulza w asyście ks. Kopecia i ks. Świad
ka, Stary Rynek zamienił się w las para
soli.. Na krzesłach ustawionych na Sta
rym Rynku przed kościołem zajęli miejsca
Przedstawiciele władz z p. starostą Stefa-
nickim i prezydentem Bareiszowskfm, na

czele oraz przedstawiciele organizacyj. Po
Mszy św. wyruszyła procesja pięknie przy
strojonemi ulicami: Mostową, Placem Tea
tralnym, uł. Jagiellońską, Bernardyńską,
Zbożowym Rynkiem, ul. Długą, Jana Kazi
mierza, Starym Rynkiem, zatrzymując się
Przy poszczególnych ołtarzach.

Przed pierwszym ołtarzem, wybudowa
nym przed apteka p. Rybickiego, ewąngelję
odśpiewał ks. prebendarz Kaluschke, przed
drugim ołtarzem w kościele Klaryse!k ks.
Prób. Skonieczny, przed trzecim ołtarzem,
wybudowanym przed kościołem garnizono
wym ks. major Szacki, zaś przy ołtarzu

przed kościołem Pojezuickim ks. dziekan
Stepczyński.

Celebransa ks. kanonika Schulza prowa
dzili do pierwszego ołtarza prezydent Bar-
Ciszewski i radca Janicki, do drugiego ołta
rza p. starosta Stefan!ek: i komendant gar
nizonu płk. t!yp!. Jak!ież, do trzeciego oł
tarza prezes S, O. Plejewski i prezes dyrek
cji poczt Kozubek, do czwartego ołtarza do
wódca 16 p. uł. płk . Heldnt-Tarnasiewiez
i dowódca 62 p, p. płk, Powierza oraz od
ul. Długiej p. prezes Jan Cywiński i kupiec
Nagel.

Na czele procesji kroczyła orkiestra 62
p. p . oraz kompanja honorową 62 p. p,, któ
rą prowadził p. por. Miedzianowski. Do
wódcą całości był p. mjr. ZglenickL Wzdłuż

całej drogi wojsko tworzyło szpaler. Przy
poszczególnych ołtarzach piękne pienia ko
ścielne wykonały: chór Chopin pod batutą
p. Waligórskiego z udziałem orkiestry 16
p. uł., chór św’. Wojciecha pod kierownic.
twem p. Mulorza i chór św. Grzegorza Przy
kościele Po.jezuickim. Mimo deszczu proce
s,ja par. fąrnej i garnizonowej, aczkolwiek
udział wiernych nie był tak liczny jak w ub.
łatach, wypadła imponująco. Po procesji ks.
kan. Schulz podejmow’ał przedstawicieli
w’ładz i społeczeństwa śniadaniem.

NA BIELAWKACH.

Wskutek bezustannego deszczu program
procesji na Bielaw’kach uległ zmianie. Mia

nowicie po nieszporach, odpraw’ionych
Przez ks. dr. Moskę w asyście ks. ks. Pie
przycy i Brandysa i odmówieniu litanji do
Najśw’. Serca Jezusa, odbyła się skromna
procesja wewnątrz świątyni. Monstranc,ję
z Przena,jśw. Sakramentem niósł ks. dzie
kan Stepczyński. Do pierwszego ołtarza
Matki Boskiej prowadzili celebransa p. rad
ca Bayer i starosta Stefanickl, do drugiego
ołtarza św. Wincentego p. dyr. Weymann
i dyr. Rzeźni Miejskiej Kwiatkowski, do
trzeciego ołtarza św. Ludwiki kierownik
szkoły im. Estkowskiego p. Łukasik i kie
rownik szkoły Bartodzieje p. Balcer, a do
czw’artego ołtarza prezes Konferencji Panów
p. Wento i kopiec p. Kozłowicz.

Ewangelję odśpiewali kolejno: ks. Bo-
rzych z parafji św. Trójcy, ks. prof. Bożek,
ks. prób. Skonieczny i ks. kanonik Schulz.
Pienia kościelne wykonał chór św. Wincen
tego Pod batutą p. Noskiewicza. Nad po
rządkiem czuwał ks. Pieprzyca. Uroczy-
stem ,,Te Deum" zakończono uroczystość.
Św’iątynia zapełniona była po brzegi wier
nymi.

Przy rozmaitych niedomogach na,tu
ralna woda gorzka Franciszka-Józefa
działa przyjemnie i znacznie zmniejsza
te dolegliw’ości, często już mała ilość
działa pew’nie, Zalecana przez lekarza.

%ofilosie świąteczne.
Ale się rozpadało! Godzina za godziną mi

jała a z niebieskich upustów lało się nieustan
nie. Zmieniało się najw’yżej natężenie deszczu,
bo słońce ani na chwilę nie zdołało się przebić
przez zwały ciężkich chmur, nawisłych żałob
nym welonem nad światem.

Smutno było i żałośnie, ale ty!ko z pozoru.
Bo jednak mimo wszystko święto Bożeno Ciała
pozostało dniem najpiękniejszego triumfu Chry
stusa na skołatanej ziemi. Pod wpływem uprag-
nionego i ożywczego deszczu rozkwitła świeżo
ścią zieleń a napojone prz,ez niebo zagony okry
ły się nadzieją dobrych plonów.

Radosna, wymyta z kurzu zieleń była ko
lorem decydującym, odcinającym się wyraźnie
od szarzyzny nieba. Zieleń na polach i w lasach,
zieleń w parkach i ogrodach, a przedewszyst
kiem jedyna w roku zieleń, w którą spowiły
się frontony domów i wystawy sklepów.

Bydgoszcz pięknie się przybrała na powita
nie procesji. I odrazu było jej z tem ładnie(j.
Tak nawet ładnie, że choć uporczywy deszcz

nastrajał raczej ponuro, były wskutek tego
akcenty radośniejsze, W ten sposób bardzo

racjonalnie niepogodę w atmosferze równowa
żyło się pogodą ducha.

(hak)

GŁOSY CZYTELNIKÓW.

Nie potrzeba nowego towarzystwa
do walki z żebractwem.

Szanowny Panie Redaktorze!
Autor ostatniego przeglądu ,,Reflektorem

pe Bydgoszczy" porusza drażliwa, sprawę
nieznośnych stosunków’, jakie zapanowały
na ulicach naszego miasta, i wzywa do ’u
tworzenia towarzystwa w’alki z żebractwem.

Istotnie, stosunki uliczne są nieznośne,
Te wołania małych dzieci, uprzednio wy
szkolonych, te prośby błagalne matek wy
czekujących przed sklepami, a szczególni
Przed restauracjami i cukierniami, to na-

halne nagabywanie przechodniów i niemiłe
uwagi w razie odmowy spowodowanej cho
ciażby tem, że się w danej chwili nie ma

grosza w kieszeni, częste pogróżki i złorze
czenia — wszystko to sprawia, że poprostu
niemiło przejść przez ulicę.

Że ludzie, wyciągający rękę do przechod
niów’, zasługują na litość i pomoc, to w

przeważające.j liczbie w’ypa.dków nie może

ulegać kwestji. Że jednak jest przy tej spo
sobności oszukiwanie ludzi miłosiernych,
także nie ulega wątpliwości. Źe sceny, ja
kie rozgrywają się na ulicach naszych, są
bardzo nieprzyjemne dla Przechodniów i
wręcz zakałą dla miasta kulturalnego, —

jest także rzeczą jasną.
Czy natomiast potrzeba tworzyć spec,jal

ne tow’arzystw’o celem zwalczania żebra
ctwa?

Przepisy policyjne — sądzę — wystarczą
do usunięcia żebractwa z ulicy. Nie usuną
one jednak nędzy. Walka z żebractwem —

to przedewszystkiem walka z nędzą. A do
walki z nędzą stanęły liczne organizacje,
wymienię tylko katolickie Konferencje św.
.Wincentego i Caritas J

I Sprawozdania tych organizacyj wykazu-
Ją, że czynią one wiele, nawet bardzo wiele
dla ulżenia nędzy ludz(kiej. Nie zdołają one

jednak opanow’ać nędzy zupełnie,, dopóki
jak najszerszy ogół nie Poprze ich wysił
ków’. A tego niestety u nas brak. Proszę’tyl
ko popatrzeć na sklepy! Czy już dziś na

każdym z nich widnieje tabliczka ,,Caritas"?
Jakże nam daleko do tego! Czy na drzwiach
mieszkań ludzi, przyna,jmniej w’zględnie do
brze usytuowanych, jest tabliczka ,,Cari
tas"? Gdzież tam! Czy przy naj miej w’szyscy,
których stać na to, ofiaru.ją żebrzącemu bo
daj bon jednogroszowy ,,Caritas"? 1 o tern!
niema mowy! Stanow’czo, jeszcze nam bar
dzo daleko do zorganizowanej akcji, zmie
rzającej do zwalczania nędzy, a temsamem
do zw’alczania żebractw’a. Niektórzy ludzie
muszą_ mieć dopiero nóż na gardle, aby zro
zumieć, że jeżeli nie pomożemy dziś nędzy
w racjonalny sposób, to jutro nabrzmiewa
.jącej fali żebractwa się nie oprzemy. Przej
dzie ona ponad naszemi głowami.

Zatem — nie potrzebą specjalnego towa
rzystwa do walki z żebractwem, ale potrze
ba poparcia tych organizacyj, które już od
lat pracują dla ulżenia nędzy — tej klątw’y
naszych czasów.

Mie.jmy nadzieję, źe św’iatło rzucone przez
R_eflektory po Bydgoszczy" oświeci i tych,

którzy do dziś jeszcze nie rozumieją powagi
chwili.

Łączę w’yrazy szczerego szacunku i po
w’ażania.

Ks. dr. Łuczak,
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Walka na życie i śmierć
w lesie bielickim.

Z pilą w ręku rzucił się na leśniczego. - Dwa strzały z rewolweru

w obronie własnej. - Trzy osoby ranne,
(ak). Jak groźnymi dla leśniczych są

złodzieje leśni, świadczy następujące zda
rzenie^ jakie miało miejsce w ub. środę o

godz. 7.30 wieczorem w lesie bielickim, któ
re niemal pociągnęło za sobą śmierć trzech
osób. Szczegóły tego zajścia przedstawia
ją się jak następuje:

Drogą prowadzącą do leśniczego Jusz-
czyńskiego szli: 41-Ietni leśniczy Wincenty
Major z Trzcińca oraz kierownik tartaku
w Trzcińcu Stanisław Gibowski. Nagie
spotkali oni trzech ludzi, którzy nieśli z la
su ścięte drzewo. Mając Podejrzenie, iż
drzewo to zostało skradzione, leśniczy Ma
jor wezwał osobników do zatrzymania sie.
Dwóch z nich porzuciło drzewo i uciel:łci,
zaś trzeci 28-letni bezrobotny Franciszek
Jesionowski, zam. przy nl. Bielickiej SS bez
czelnie zaczął stawiać opór i mając przy
sobie pilę, rzucił się nią na leśniczego, !,,-ś’
nieży widząc groźną dla siebie sytuację,
wydobył rewolwer i wezwał napastnika do
porzucenia piły. Podczas szamotania się
Jesionowski wyrwał rewolwer z rąk leśni
czego Majora, przyczem ostrzem piły spo
wodował głęboką ciętą ranę prawej ręki
leśniczego.

Z pomocą przyszedł napadniętemu leśni
czemu towarzyszący mu dyrektor Gibowski,
wręczają.c leśniczemu własny rewolwer, po
czem dyr. Gibowski starał się wyrwać piłę
z rąk Jesionom skiego, który niewątpliwie

rozćwiariowalby ostrzem piły leśniczego,
gdyby dyrektor Gibowski nie podszedł z ty
łu do napastnika i w ostatnim momencie,
gdy napastnik zamierzał rzucić się piłą na

leśniczego, nie wyrwał mn jej z rąk.
Tymczasem w obliczu groźnego niebez

pieczeństwa leśniczy Major oddał dwa
strzały, z których jeden zranił napastnika
w łokieć a drugi w palec. Ponadto d;uga
kula ugodziła również w stojącego za na
pastnikiem dyr. Gibowskiego w prawe ndo
i wyszła na wylot, Na odgłos strzałów
przyśpieszył z pomocą leśniczy Juszczyń-
ski, ’l pobliskiej leśniczówki i zlikwidował
zajście. Na miejscu groźnego zajścia po
zostało trzech rannych. Zawezwana karet
ka pogotowia ratunkowego przewiozła
wszystkich trzech do Lecznicy Miejskiej.
Podczas transportu rannych Jesionowski
odgrażał się dyr. Gibowskiemu i leśnicze-

-Ma)orowi, ż,e ,,z nimi policzy się jeszcze
później". Rany tak napastnika jak i leśni
czego Majora oraz Gibowskiego nie zagra
żają życiu. Napastnika Jesionowskiego od
stawiono po zaopatrzeniu ran do Szpitala
Diakonisek, leśniczego Majora oraz dyr.
Gibowskiego, którzy niemal życiem przepła
cili brutalną napaść ze strony złodzieja leś
nego, przewieziono następnego dnia do do
mu.

Złodzieje leśni stali się ostatnio praw
dziwą plagą dla leśników i służba ich w ta

kich warunkach naprawdę jest bardzo c:-ł-
ka i niebezpieczna. Ohydnego napastnika
czeka po wyleczeniu się ran ciężka kara
więzienia.

Trup w lesie.
W ub. środę wieczorem znaleziono w li:

sie na Bielawkach u wylotu ulicy Stepo
wej zwłoki mężczyzny, liczącego około 55
lat. Nazwiska narazie jeszcze nie ustalo
no. Według wszelkiego prawdopodobień
stwa zachodzi samobójstwo przez zatrucie.

Zwłoki mężczyzny przewieziono do kost
nicy przy ul. Szubińskiej. Sekcja zwłok
przeprowadzona będzie w dzisiejszy piątek
i wykaże przyczynę śmierci.

;ł-.... ....
-

Ochrona tytułu redaktora.

Warszawa, 21. 6 . (tel. wł.) Odbyło się
wspólne zebranie przedstawicieli Związ
ku Wydawców z przedstawicielami
Związku Dziennikarzy Rzplitej. Na po
siedzeniu tem uchwalono powołać stałą
komisję porozumiewawczą, obu organi
zacyj oraz ustalono zasady projektu u-

stawy o ochronie tytułu dziennikarza
i redaktora.

YDGOSZCZY
(PŁATNY DZIAŁ REKLAMOWY). Z

Gdzie zamieszkam?

,,Gastronomi’a", hotel i restaur., Dworcowa 19.

Restauracje:
Restauracja, kawiarnia i cukiernia Berendt,

Dworcowa 6.

Gdzie i co kupię?
Be-De-Te — Bydgoski Dom Towarowy - GdaS-

ska 15. Największy dom tow. Polski Zach.

M. Susała, Stary Rynek 19, tel. 1128: pończochy,
rękawiczki, skarpety, bielizna, swetry.

H. Kaszubowski s. z o.p. D!uga 22. Zegarki, biżuL
Drukarnia Bydgoska S. A ., Poznańska 12/14 -

wykonuje wszelkie druki familijne, kupiec
kie i dla towarzystw . szybko, czysto i tani°,

Odpowiedzi redakcji
Emeryt. — Sprawę, poruszoną przez Da-:

na skierowaliśmy do właściwej instancji.
Jest ona bowiem zbyt osobistą, by móc o

niej pisać na łamach ,,Dziennika".

Ciągnienie g fino nfin paaniB s

,, triwa S JIifU.IfUU 24 bm. 2 MOŻNA JESZCZE KUPIĆ
Kalendarzyk zebrań Ch. Z. Z .

W niedzielę, 23 bm. o godz. 12 w połu
dnie odbędzie się zebranie filji rzemieślni
ków rolpych Chrześcijańskiego Zjednocze
nia Zawodowego na powiat szubiński w lo
kalu p. Budzińskiego w Szubinie. Referent
Przybędzie z Bydgoszczy.

O liczny udział członków prosi
Zarząd.

Rekolekcje zamknięte
dla pań nauczycielek.

Staraniem Sodalicji Nauczycielek w Po
znaniu odbędą się przy końcu wakacyj
szkolnych w czasie od 29 sierpnia do 1-go
września rekolekcje zamknięte dla pań
nauczycielek w Poznaniu u Sióstr Zmart
wychwstanek przy ul. Marsz. Focha 147.
Początek rekolekcyj dnia 29 sierpnia o go
dzinie 9-tej rano.

Koszty utrzymania wynoszą 9,- zt Zgło
szenia należy kierować do końca czerwca

pod adresem sekretarki: Dankowska, Po
znań, ul. Em. Szanieckicj nr. l, później do
Sióstr Zmartwychwstanek.

Do wzięcia udziału w rekolekcjach za
praszamy serdecznie wszystkie Szan. Kole
żanki.

— Znana od 10 lat prywatna 6-klasowa szko
ła powszechna koedukacyjna pod wezw. św. Ka-
z!mierza w Bydgoszczy, Cieszkowskiego 3 I p.
przygotowuje starannie dzieci do gimnazjum.
Szkolą, pozostają.ca pod fachowem i energicz
nem kierownictwem, zapewnią wzorową opiekę
pod względem naukowym i wychowawczym. Lo
kal obszerny i wygodny, duży ogród szkolny,
specjalna sala gimnastyczna. Konwersacja fran
cuska i niemiecka. Informacje od 12—14 i od
16—17 . Przy szkole znajduje się wzorowe

przedszkole dla dzieci od lat 3-7 z używaniem
języka polskiego i francuskiego, (10759

Odjazd z Bydgoszczy dnia 22 bm. godz. 21,
Kraków przyjazd 23 bm. godz. 8 rano, Odjazd
z Krakowa 25 bm. godz. 0,55. Częstochowa przy
jazd tgoż dnia o godz. 4,05. Zwiedzanie klaszto
ru. Odiazd z Częstochowy tegoż dnia o godz.
11,22. Powrót do Bydgoszczy o godz. 19,18.
Koszt przejazdu w obie strony, zwiedzanie Wa
welu, przewodnik po Krakowie, dojazd na So
winiec wynosi kl. III zł 16,70. W drugim dniu
w Krakowie wyjazd do Wieliczki i Ojcowa.
Koszt tych wycieczek łącznie wy"nosi 8 zł od

osoby. Dojazd do Bydgoszczy z prowincji 80%
zniżki. Wszelkie informacje przyjmuje i karty
uczestnictwa sprzedaje Pol. Tow. Krajoznawcze,
Oddz. Bydgoszcz, Libelta 5, teł. 37-64. (1C882

WYCIECZKA NA POLESIE.
W dniach od 28—30 czerwca br. odbędą

się w Pińsku uroczystości wodne p. t.

,,Święto Polesia". Program obejmuje:
wianki i korowód łodzi na Pinie, defiladę
statków wojennych, zwiedzanie Pińska, wy
cieczki statkiem do Horodyszcza na regaty
żaglowe.

P. B. P. ,,Orbis" w Bydgoszczy organizu
je wycieczkę na powyższe święto. Koszt
wycieczki, obejmujący przejazd i wszystkie
świadczenia wyniesie zl 42,20 od osoby. Wy
cieczka odjedzie z Bydgoszczy dnia 27 bm.
o godz. 23.ia. Zapisy ,,Orbis", Plac Teatral
ny. 6. (11123

Wyścigi motocyklowe
o mistrzostwo Pomorza.

Urządzone staraniem Motocyklowego Klu
bu Związku Strzeleckiego w Bydgoszczy
wyścigi motocyklowe (dirt track) o mistrzo
stwo Pomorza zawiodły całkowicie. Wsku
tek niepogody i masowego wycofania się
zgłoszonych zawodników, zawody straciły
swoją atrakcyjność. Rozmokły tor nie po
zwalał na rozwinięcie większej szybkości i
spowodował szereg wypadków, które jed
nak na szczęście nie pociągnęły za sobą
groźniejszych następstw.

W tych biegach, które doszły do skutku,
zwyciężyli:

Bieg nowicjuszy: po dwóch niecieka
wych i bardzo wolnych przedbiegach w fi
nale na 10 okrążeń pierwsze miejsce za
jął Świderski (MKZS. - Bydgoszcz) w cza
sie 5:40 sek. przed Miętkiewskim (MKZS.) .

SPORT W SZKOŁACH ŚREDNICH
W BYDGOSZCZY.

Ruchem sportowym w szkołach średnich
na terenie miasta Bydgoszczy kieruje Koło
Wychowawców Fizycznych pod przewodni
ctwem p. prof. Timlera Adama. W każdej
szkole istnieje Koło Sportowe, prowadzone
przez wychowawcę fizycznego szkoły. Koło
Wychowawców zajmuję się organizowaniem
zaw’odów o znaczeniu międzyszkolnem, u-

zgadnianiem programu nauczania, a ponad
to stroną metodyczną i dydaktyczną wycho
wania fizycznego. W roku szkolnym 1934/35
zorganizow’ano następujące zaw’ody między
szkolne: tenisowe, przy udziale 58 graczy,
pływ’ackie z udziałem 117 pływaków, lekko
atletyczne z udziałem 72 lekkoatletów, ping
pongowe z udziałem 52, łyżwiarskie z udzia
łem 23. Najważniejsze doroczne imprezy, a

mianow’icie ,,dzień sportowy szkól średnich"
oraz zawody w grach ruchowych odwołano
z powodu żałobj’ narodow’ej. Ogółem w za
wodach międzyszkolnych w Bydgoszczy, w
r. szkolnym 1934/35 wzięło udział 322 uczni.
Kierownikiem technicznym tych imprez, z

ramienia Koła, był pgof. Wojciechow’ski
Franciszek. Dodać należy, że w Bydgoszczy
nie zorganizowano dotychczas Międzyszkol
nego Klubu Sportowego. Kolo Wychowaw
ców Fizycznych posiada już szkielet takiej
organizacji gotowy, jednak czeka na rozpo
rządzenie wykonawczo od wyższych władz
sz!kolnych.

POMORSKI KOMITET OLIMPIJSKL

Polski Komitet Olimpijski zw’róci! się z

prośbą do p. gen. Thommće w sprawie u-

tw’orzenia Regjonalnego Komitetu Olimpij
skiego na Pomorzu. Wielki propagator ru
chu wychow’ania fizycznego i sportu jakim
jest p. generał Thommće — przystąpił do

zorganizowania Pomorskiego Komitetu O-

Bieg o mistrzostwo Pomorza w kat. 250
ccm. sport. - I świderski (MKZS. - Byd
goszcz) 10 okrążeń 6:54 sek. przed Pokoł-
mem (MKZS. — Bydgoszcz).

Bieg o mistrzostwo Pomorza w kat. 590
ccm. sport, - I Fajtacowski (K. M . Bydg.)
10 okrążeń w czasie 6:50 sek. przed Wa
wrzyniakiem (MKZS.).

Bieg o mistrzostwo Pomorza w kat. wy
ścigowej 500 ccm. ukończył jedynie Krysta
z Bielska, uzyskując na 8 okrążeń czas 5:50
sek.

Publiczność, która mimo deszczu zebrała
się na Śtadjonie im. Marsz. Piłsudskiego
w liczbie kilkuset osób, spotkał przykry za
wód, co odbić się może niekorzystnie na

przyszłych imprezach tego rodzaju.

limpijskiego, wyznaczając na swego zastęp
cę kierow’nika Miejskiego Ośrodka W. F . w

Bydgoszczy - dyr. Matuszewskiego. Na
dalszych członków Komifetu pow’ołani zo
stali pp. mgr. Zakrzew’ski — sekretarz, Ko
con Wacław -r- zastępca sekretarza, dyr-
Gulcz — skarbnik, dyr. Kasperski — zastęp
ca skarbnika.

W sprawie objęcia protektoratu nad Ko
mitetem zw’rócono się do Inspektora Armji
gen. dywizji Norwid-Neugebauera i woje
wody. pomorskiego Stefana Kirtiklisa. Za
dania Komitetu są następujące: l) propago
wać ideę olimpijską, 2) zbierać pieniądze na

fundusz olimpijski, 3) opiekować się moral
nie członkami drużyn olimpijskich. W naj
bliższą niedzielę organizuje Komitet na Sta-
djonie Miejskim w Bydgoszczy ślubowanie
zawodników Pomorza wyznaczonych do
drużyn olimpijskich.

KURSY NAUKI PŁYWANIA.

Począw’szy od dnia 24 czerw’ca br. Miej
ski Komitet Wr. i PW. organizuje szereg
kursów 8-Iekcyjnych pływania dla klubów
i organizacyj WF, i PW. Kursy urucho
mione zostaną zgłoszeniem conajmniej 10
uczestników(czek). Maksymalna ilość jed
nego zespołu nie może przekraczać 20 osób.
Opłata za 8 lekcyj pływania od zespołu
20 złotych. Wstęp na pływalnię garnizono
w’ą, gdzie odbywać się będą kursy, bezpłat
ny.

Poza tem organizuje Komitet kursy nau
ki pływ’ania dla niestowarzyszonych, które

rozpoczną się z dniem 1 lipca br. Zgłosze
nia nadsyłać należy do Miejskiego Ośrodka
ul. Libelta 5 do dnia 25 bm. Opłata od o-

soby 2 złote. Przy zgłoszeniu wystawione
zostaną uczestni’kom(czkom) kursu za
świadczenia, upow’ażniające do wolnego
wstępu na pływalnię garnizonow’ą.

RADY NA CZASIE.
JAK CHRONIĆ SIĘ OD UTONIĘCIA.
1. Nie pływ’aj z pełnym żołądkiem, drob-

ne posiłki w czasie pływania są Pożytecz
ne.

2. Przed wejściem do wody należy się
ochłodzić.

3. Cierpiący na uszy, winni sobie uszy
zatkać watą.

4. Niepewni pływacy nie powinni się dać
namówić do wyczynów dobrych pływ’aków.

ROZGRYWKI W TORUNIU
O MISTRZOSTWO POLSKI W KOSZY

KÓWCE MĘSKIEJ.
W Toruniu odbyły się dalsze między-

okręgowe rozgrywki o mistrzostwo Polski w

koszykówce męskiej. Udział w’zięły druży
ny z Poznania, Lodzi i Torunia.

Pierwsza miejsce w tej grupie zajęła dru
żyna KPW. Poznań, bijąc w finale IKP.
Łódź 15:13 (8:6).

Trzecie miejsce zajął toruński Gryf, któ
ry pokonał AŻS. Poznań 15:6 (3:3).

Dotkliwa porażka T. K- S.
w spotkaniu z piłkarzami wiedeńskiemu

Dnia 20. bm. pa śtadjonie wojskowym w To
runiu został rozegrany mecz między drużyną
wiedeńskich zawodowców Wiener Spori-Club
a miejscowym T. K . S . 29. Mecz zakończył się
dotkliwą porażką T. K. S. w stosunku 0:6 (0:2).

Zwycięstwo zawodowców wiedeńskich było
zasłużone, jakkolwiek zbyt pięknej klasy gry
nie pokazali. Należy tłumaczyć to tem, iż boi
sko po kilkugodzinnym deszczu stało się śliskie.

Gracze T. K. S . wykazali bardzo słabą iormę,
brak zgran!a i chaotyczną grę. Wypady solowe
kończyły się zawsze fiaskiem. Nieumiejętność
obstawiania graczy przeciwników, bezplanowa
i chaotyczna gra musiała przynieść porażkę i to

w poważnym stosunku. Przytem goście widocz
nie bagatelizowali sobie przeciwnika i bawili
się — bawiąc jednocześnie licznie zebraną (po
mimo niepogody) publiczność, której sympatją
musia!a iść w kierunku graczy, grających dżen
telmeńsko. Dowody tego były liczne brawa po
każdej bramce strzelonej przez wiedeńczyków.
Goście grali bardzo spokojnie i planowo — wca
le się nie wysilając,

Przykry incydent pod koniec meczu między
graczem T. K. S, i wiedeńczykiem, publiczność
przyjęła x wielkiem niezadowoleniem.

Publiczności około 1,500 osób. Sędziował
sprawnie p. Gumowski,

Bydgoski Komitet Towarzystw
Wioślarskich.

W niedzielę, dnia 23 bm. o godz. 11-tcj
zbiórka wszystkich klubów wioślarskich na

Śtadjonie im. Marszałka Piłsudskiego, ce
lem -wzięcia udziału z sztandarami w uro
czystości ślubowania olimpijczyków.

Pp. prezesów klubów upraszam o we
zwanie członków do obowiązkowego i licz
nego stawienia się.

Prezes Komitetu.

Uwaga sokoli Okręgu V.

Wzywamy wszystkie gniazda do wzięcia
udziału w uroczysfem ślubowaniu olimpij
czyków w niedzielę, 23 bm. Zbiórka gniazd
o godz. 11 na śtadjonie im. Marszałka Pi,ł
sudskiego. Czołem!

Przewodnictwo Okręgu V. ’

0
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Wstrząsający zamach samobójczy
umysłowo chorego tramwajarza.

Ofolcilccarogec brzyf^ popełni lassrakiri.
Piszą nam z Grudziądza.
Spokojny doniedawna Grudziądz od jjakiegoś

czasu nie może narzekać na brak sensacyj.
.1 o wielkim procesie szajki bandyckiej będącej
postrachem powiatu świeckiego, po niemniej
sensacyjnej aferze kradzieży kolejowych odby
wających się pod patronatem przekupionego
kolejarza, miastem wstrząsnęła wiadomość o

usiłowanym mordzie przy ul. Solnej, którego
szczegóły jako jedyne pismo przyniósł onegdaj-
szy ,,Dziennik Bydgoski1,

Jeszcze nie przebrzmiało echo tragicznego
Strzału w suterenie odnajmowancj przez rodzinę
szewca Wodzyńskiego, jeszcze nie zamknięte
zostało w tej sprawie śledztwo pierwiastkowe,
a ijuż jak grom z jasnego nieba spadła na mia
sto wiadomość o wstrząsającej tragedji jaka
w godzinach przedpołudniowych rozegrała się
przy ul. Konarskiego 31, w mieszkaniu bezro
botnego tramwajarza Bolesława Zielińskiego.
ul° ’”r°żące krew w żyłach szczegóły tragedji:

Zieliński wspólnie z żoną zajmował małe,
skromne mieszkanko. Byli bezdzietni, pożycie
ich małżeńskie na ogół jednak było dość szczę
śliwe. Piszemy było, bo stan ten trwał do
czasu, kiedy Zieliński miał posadę jako tram
wajarz i nie najgorzej zarabiał na utrzymanie
domu._ Radykalnej zmianie uległy stosunki w

rodzime Zielińskiego, kiedy objtp^ redukcją,
st,racił posadę. Depresja psychiczna zupełnie
złamała Zielińskiego. Powtarzające sie coraz

częściej szoki nerwowe przeradzać zaczęły się
zupełnie wyraźnie w chorobę umysłową. Pod
2? 7w,eP, chwilowego zamroczenia umysłu,
Ziel_iński kilkakrotnie próbował odebrać sobie

rycie. Nad chorym jednak mężem czuwała żo
na, która zawsze w porę potrafiła udaremnić
szaleńcze próby samobójstwa. Choroba umy

słowa postępowała jednak z coraz większą
gwałtownością i od kilku dni Zieliński był już
zdecydowanym obłąkańcem. Nawet na chwilę
me można było zostawić go bez opieki, gdyż
chory umysł zajęty by} tylko jedną prześladow
cze manją: szukania jak najbardziej wymyślnego
sposobu samobójstwa.

-Wczoraj- właśnie zdarzyło się, że żona za
łatwić musiała jakieś sprawy w mieście. Obłą
kaniec wykorzystując chwilowy brak nadzo
ru, brzytwą zadał sobie niebezpieczną i głę
boką ranę w podbrzusze, poczem znalazł jeszcze
na tyle siły, by dokonać na sobie kastracji.
Zona wróciwszy z miasta, znalazła męża pła
wiącego się w kałuży krwi, leżącego nieprzy
tomnie na podłodze. Zrozpaczona kobieta za
alarmowała telefonicznie pogotowie i pobliski
II komisarjąt policji, Mimo je-dnak natychmia
stowej pomocy lekarskiej w szpitalu mieijskim,
despera_ta nie udało się utrzymać przy życiu.
Haiakiri było śmiertelne, Zieliński wśród okrop
nych męczarni wyzionął ducha.

Wstrząsający zamach samobójcy wywołał
wśr_ód ludności grudziądzkiej bardzo przygnę
biające wrażenie. Samobójca był człowiekiem
stosunkowo młodym, gdyż niedawno dopiero
ukończył 35 lat,

Burza zwaliła 14 bucMów.

Nad gminą Białozóńka, pow. Krzemie
nieckiego,, przeszła gwałtowna burza, któ-
i a _poczyniła wielkie szkody. We wsi Du-
na.iowie burza zwaliła 14 budynków, przy
czem ,jedna osoba poniosła śmierć. Kolo
wsi Spikoiosy uległy spustoszeniu zasie
wy.

MORZE i GÓRY...
..... .... ... .. ... .... ... .. ... .... ... .. ... . 11 JgMIJl ...,"B!!WJ!" H "J!l"

.. ..... .... .... .... .... .

IDEALNY WYPOCZYNEK WŚRÓD CUDÓW PRZYRODY

ZAPEWNIA WYCIECZKA MORSKA

NA FJORDY NORWEGJI
KOMFORTOWYM STATKIEM .KOŚCIUSZKO"

OD4DO20LIPCA1935R.

CENY od 350 zł.
WRAŹ Z CAŁKOWilEM UTRZYMANIEM

INFORMACJE I ZAPISY:

GDYNIA -AMERYKA
UNJE ŻEGLUGOWE S.A.
WARSZAWA

Fk Mo^ochowłkicgo 4
G DYNIA

Dworzec Morski

oraz Biura Podróży

S?

t’’’’ ?-

LOS W ,,UŚMIECHU FORTUNY” Bydgoszcz, Fomorsha 1.
Toruń, ŻBglarsha 31.

Minister rolnictwa zwiedza

tereny popowodziowe.
W powiecie tarno-wskim bawił mini

ster rolnictwa Poniatowski, który prze
prowadził inspekcję terenów popowo
dziowych oraz terenów zniszczonych
tego roku klęskę grado-bicia i oberwania
się chmury. P. minister szczególnie in
teresował się budow-ę zbiornika wodne
go w Karsach, mąjącego za zadanie od
ciążenie odpływu wód w Wiśle i Dunaj
cu na wypadek ponownej powodzi oraz

zainteresow-ał się stanem obwałowania

brzegów Wiśły i Dunajca.

Dwie furmanki pod ketami.

pociągu. ,

Z Piotrkow’a donoszę: Na przejeździe
kolejow’ym, koło w’si Baby w nocy, gdy
przejeżdżał pociąg osobowy, zdążający z

Warszaw’y do Krakowa, przecięły mu

drogę dwi-e furmanki. Maszynista
nie zdążył zatrzymać pociągu i w’jechał
na wozy. Woźnica pierw?szej furmanki
Franciszek Kolba został ciężko ranny i

zmarł w drodze do szpitala. Przy dru
giej furman-ce zostały zab-ite dw’a konie.

Rybacy w własnych sieciach.

Pod Łyśniew’em na Kaszubach pod
czas połowu ry,b w jeziorze Długiem,
łódź rybacka z obsadą trzech rybaków
w pewmej chw’ili zalana została W’odą i

przewró-ciła się. Rybacy wpadti do wo
dy i za.plątali się w sieci, tak, że znaleźli

Się w stra.sznej sytuacji. Jeden z ryba
ków zdoła} uchwycić się przewróconej
łodzi, podpłynąć z nią do tonących, a na
stępnie sprowadzić pomoc,’która gonią
cych już ostatkiem sił ryba.ków, zdołała

wyratować.
Komuniści przed sądem.

Kraków. W wielkim procesie komu
nistycznym, toczącym się od soboty
przed krakowskim sądem okr. karnym,
przesłuchano dotychczas dwóch oskar
żonych: Ignacego Hennera, słuchaczaJ
U. J., lat 25, Ruth Reiter, krawcow’ą lat

22, a we wtorek sąd przystąpił do prze
słuchania następnej oskarżonej, Sali
vel Sary Iiilsenrath, buchalterki z Ko
łomyi, liczącej lat 23.

Proces ten o tyle odbiega od wszel
kich dotychczasowych procesów’, w któ
rych w’ystępuje więcej niż jeden oskar
żony, iż w’szyscy przesłuchani kolejno
oskarżeni, są po złożeniu zeznań zpo-
wrotem wyp-rowadzani z sali sądowej,
tak. iż każdego oskarżonego przesłuchu
je się zupełnie osobno.

(Jak zwykle, tak i tu, oskarżonymi o

rozsiewanie jadu komuniz.mu w’śród na
szego społeczeństwa, są. żydzi. - ’Red.).

Zjazd sekty Hodura.
W tych dniach odbył się w Warszawie

,,synod" hodurowcćw pod przewodnic
twem samego szefa sekty. Nastroje by
ły niebardzo radosne. Ną plenum usy-
ncdu n,ie podano żadnego sprawozda
nia ze stanu s-ekty w Polsce. Widoczni,e
dane te nie są imponujące. Istotnie po
kilkunastu latach działalno-ści na ,,sy
nod" ów, trzeci zkołei, przybyło 35 du
chownych i 92 świeckich. Daje to poję
cie o liczbie placówek i ich r-ozw’oju.

Różnych bolączek sekty ustaw’icznie

dotykał Hodur, przemawiając wciąż na

wszystkie tematy. Biadał z powodu nie
obecności przedstawicieli władz. ,,Lekce
ważą nas!" w--ołał. Wymyślał i wyklinał
Farona, zdrajcę, który ślepo ,.na-śladu
je" kler rzymski. Dłuższe przemówie
nie poświęcił Hodur sprawie nowego

statutu sekty ,,kościoła narodowego".
Projekt ten dąży do ograniczenia wpły
wu świeckich na tok spraw kościelnych
sekty. L .ecz delegaci( świeccy nie.mogli
zorjentować się w sytuacji, nie było ko
mu; poprostu iat.eligenjnie zabrać głosu.

W dyskusji duchowni sekty wystąpili
w imię oportunizmu z propozycją utrzy
mania szat kapłańskich rzymskich, po
nieważ ułatwia to robotę w terenie.

Zgromi} ich za to Hodur, podkreślając,
że trzeba mieć odwagę pójść przebojem,
że nie wełno nikogo naśladować, jeśli
chce się dojść do samodzielności. Pioru
nował na manję odznaczeń i godności.

Całość zjazdu nie robiła dodatniego
wrażen:ia. Czuć było nacisk indywidual
ności Hodura, przy bierności i martwo
cie ogółu. (KAP).

Zgon wybitnego publicysty.
W Truskawcu zmarł ś

Ś. p. Konstanty Srokowski urodził sie
we Lwowie w 1878 r., gdzie po skończeniu
studjów wszedł w skład redakcji ,,Słowa
Polskiego", a następnie został powołany
przez ś. p. Erazma Pilza do Petersburga,
gdzie przez dłuższy czas był współpracow
nikiem ,,Kraju". Po powrocie do Małopol
ski, osiadł na stałe w Krakowie, obejmując
stanowisko naczelnego publicysty ,,Nowej
Reformy", organu ówczesne.j demokracji
polsk:iej. Wkrótce staje się jednym z czo
łowych Publicystów i najwybitniejszych
działaczy tego obozu, który w r, 1913 powie
rza mu mandat poselski na sejm galicyjski,

9. Konstanty Srokowski.

Z chwilą wybuchu wo.jny światowe.j w r.

1914 ś. p, Srokowski jako przedstawiciel de
mokrac.ji polskiej jest jednym z organiza
torów Naczelnego Komitetu Narodowego
i jago generalnym sekretarzem,

Po zwinięciu ,,Nowe.j Reformy" wstąpił
ś, p. Srokowski w skład redakcji ,,I. K. C.",
gdzie jako publicysta swe liczne artykuły
polityczne podpisywał Pseudonimem ,,Pom".

Ś, p, Srokowski poza bogatą, działalno
ścią publicystyczną Pozostawił również sze
reg prac, jak ,,W stolicy białego cara", ,,Li
kwidacja caratu", ,,Elita bolszewicka" i in
ne,

Baldwin oslrzEga”fiiemcy,
Ifiolonaf nie dosteinaj.

Londyn, 21. 6, (PAT) Omawiając roz

mowę premjera Baldwina z Pribbentro-

pem, ,,Daily Tclegraph" twierdzi, że

dyskutowane były warunki Niemiec po
wrotu do Ligi Narodów, przyczem ze

strony Niemiec w’ysunięty być miał

projekt zawarcia zachodnio - europej
skiego paktu lotniczego i uzyskanie za-

dowalniających iriterpretacyj od sygna
tariuszy paktów lokarneńskich co do

stosowania tych paktów w związku z

zawartym ostatnio paktem wzajemnej
pomocy między Francją a Sowietami.

Baldwin podkreślić nrial wobec Rib-

bentropa, że W. Brytanja oczekuje, że

porozumienie morskie będzie tylko

pierwszym krokiem na drodze dalszego
porozumienia. Baldwin ostrzec miał

Niemcy, by nie spodziewały się, że W.

Brytanja zajmie stanow.isko tolerancyj
ne wobec wszystkich tendencyj polityki
niemieckiej. To podkreślenie zostało u-

czynióne, zdaniem ,,Daily Telegraph" w

odpowiedzi na sondow’ania ze strony Nie
miec w sprawie ewentualnego odzyska
nia kolonij.

Niemcy chcą sie pojednać
z Europę?!

Według krążących pogłosek Eden,
brytyjski minister dJa spraw Ligi Naro

dów, przywozi do Paryża konkretne pro
pozycje rządu niemieckiego w dziedzinie

organizacji bezpieczeństwa w zachod
niej, wschodniej i środkowej Europie.
Propozycje niemieckie przedstawione
rządowi brytyjskiemu przez p. Ribben-

tropa, mają w szczególności umożliwić

rychłe zawarcie wschodniego systemn
nieagresji i konsultacji oraz naddunaj-
skiego paktu nieinterwencji.

Nie jest wykluczonem, że duże kon
cesje, które rzekomo gotow’e są obecnie

poczynić Niemcy, łączą się z ich sytua
cją finansową, ocenianą powszechnie ja
ko katastrofalną, W każdym razie nie

ulega wątpliwości, że Niemcy zdecydują
się na wielki gest pojednania z Europą.
Skądinąd uważa się za prawdopodobne,
że zmiana metody zagranicznej polityki
Niemiec połączona będzie z doniosłem!
zmianami personainemi.

Dzienniki francuskie zapowiadają od
kilku dni, że Hitler obejmie w’krótce
rówmież stanowisko ministra spraw’ za
granicznych, podczas gdy Neurath zo
stanie mianow-any ambasadorem nie
mieckim w Londynie. ,,LTntransigeant"
donosi, że na miejsce ambasadora nie
mieckiego w Paryżu Kostera przyjdzie
z Rzymu v. Hasseł. Ambasadorem w

Rzymie zostałby von Hoesch, obecn,y
ambasador w Londynie. Ribbęntrop ma

być mianowany podsekretarzem stanu

w ministerstw’ie spraw’ zagranicznych.
Pogłoski te mogą być również tylko

balonami próbnemi.

Chińczycy są wzorem

posłuszeństwa.
Pekin, 21. 6. (PAT). Rada wojenna chiń

ska wobec,przyjęcia żądań japońskich Przy
stąpiła do przetransportowania 132-ej dy
wizji z Czaharu do Jan-Juan-SzantL

Szanghaj, 21. 6 . (PAT). Z Nankinu dono
szą: Według informacyj, pochodzących ze

źródeł miarodajnych, rząd chiński zwolnił
generała Sung-Cze-Juana, byłego guberna
tora prowincji Czahar z zajmowanego sta
nowiska, nie czekając, aż Japończycy wy
stąpią z odnośnem żądaniem. Rząd nan-

kiński uważa incydent,y w Czabarzc i Ho-

pei za całkowicie zlikwidowane.

Operacyj wojen nych nie bedzie.

Tientsin, 21. 6. (PAT). Pułk. Matsui. re
zydujący w Tientsinie oświadczył przedsta
w’icielowi Reutera, że Japonja utrzymuje
ścisły nadzór nad północną granicą chiń
ską i że żadne inne operacje wojskowe w

danej chwili nie są przewidziane,

ZMARLI.

S. p . Józef Ussorowski, w Inowrocławiu.
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Pełna tabela wygranych do I. Klasy 33. Loterji Państwowej.
Pierwszy dzień ciągnienia.

I i 13 ciągnienie
Gtowne wygrane

’IO.OOO zł. 122930
5.000 zł. 44781
3.000 zł. 87834
Po 1.000 zl. 63711 82540 84880

84440
Po 500 zl. 63180 167458 182876
Po 400 zł. 18155 55597 79922

184756
Po 200 zl. 12605 27438 51687 54052

95217 128616 149047 153089
Po 150 zl. 11745 12850 19069

27332 26833 28393 32988 38895
53811 57746 71219 86139 86731
86731 83945 94154 102284 109147
116944 132099 135676 138932 140721
147146 157934 158523 162294

Wygrane po 50 zt

92 242 428 2255 356 640 862 2026
252 798 3291 549 824 4404 680 839
931 5349 6058 772 7673 969 8241 767
9498 954 1051 52 328 11151 55 784
974 95 12123 369 465 633 88 13209
53 694 729 .903 14280 498 793 921 47
15353 702 16296 318 589 983 17108
18023 52 106 329 733 19094 923 37
20761 80 21043 92 451 901 22107 571
931 23607 705 77 24125 512 729 829
947 95 25019 129 72 627 711 965
260317196127642444830087
27038 290 315 61 567 831 28074 275
343 53 441 444 720 29171 455 529
650 772 908

30267 336 918 31098 486 594
32501 99 33056 322 438 559 779 847
982 97 34078 85 196 583 678 793
35020 200 311 471 93 575 94 747 50
855 63 938 35218 54 375 569 89 833
985 37003 377 583 742 53 847 925
34 73 83 38063 73 121 581 611
39286 537 7S 91 669 703 40142 580
873 41168 379 447 74 766 42325 755
917430091228572606564372
720 44340 92 647 60 940 45210 468
047 75 80 46030 207 353 823 46
47029 437 820 48089 97 394 95 517
868 49091 143 528 636 732 810

50055 670 721 69 839 89 901 51287
-440 646 884 963 52107 307 514 84 867
970 53072 179 275 513 54098 311 438
951 37 81 55052 383 560 78 56287 355
757 820 76 57140 59 292 671 833 70
98 984 58089 108 366 428 667 84 763
839 901 94 59024 80 286 443 92 506
12 811 941

60093 358 546 686 847 61103 281
515 746 805 50 74 62002 72 185 390
658 759 63117 18 32 31 468 832 96
64268 70 323 436 70 578 91 685 718
416392898930650626755080718
922 96 66061 64 176 366 430 594 627
931 67084 222 359 402 52 750 68182
210 27 680 737 853 87 978 69061 236
323 538 620,

70024 78 250 53 97 587 697 795 904
69 71066 288 99 318 944 72060 82 285
697 701 59 804 46 933 62 73038 138
34248152960930722999728186
74110 35 361 4S2 561 780 882 904 28
75049 328 79 526 84 723 818 76055
100 511 39 659 739 55 823 60 976 77247
55 341 95 408 43 770 78031 45 154
381 477 832 772 825 933 99071 214
327 469 711 24 881 907.

80067 75 366 943 81418 853 82086
192 244 605 855 997 83112 282 364 84
41 734 84015 271 519 909 54 85252 553
733 86039 55 69 254 527 86 892 87014
35 147 424 523 664 769 863 959 88006
57 85 383 605 89103 47 768 961.

90122 495 748 944 91271 363 475
553 728 92142 65 211 308 490 97 705
937 93242 43 94133 210 13 976 95412
845 96522 735 958 97049 345 55 440
99 999 98006 340 465 98 562 92 651
791 825 99061 15 550 601 819,
Ł8 ES 61S 9ŁPT0I 191 SS9 61-0001

912 76 98 102.100 239 465 638 79 103177
292 497 530 668 88 104045 534 614 881
105064 607 841 983 106976 107171 258
525 652 798 307 984 108175 209 569
639 983 109012 225 397 578 83 661.

110273 328 560 807 978 111043 84
83 758 112273 9220 113000 104 10 60
473 627 913 54 114076 231 479 115099
235 520 447 565 687 959 116016 184
327 401 804 922 11709 148 275 323 4S8
579 615 16 52 795 923 48 118210 304
412 688 954 119194 303 660 771 826

120072 94 344 493 738 998 121254
85 666 857 966 122127 68 202 123059
173 310 528 777 804 923 36 71 124061
176 350 529 652 738 830 913 12521!
430 48 126OS7 53 593 936 127455 128075
168 84 94 329 622 905 129707 886.

130578 678 779 946 131138 70 276
474 775 830 977 132018 40 218 74 305
37 467 94 943 133113 64 78 326 98 819
944 56 68 134103 214 309 18 719 135577
766 860 95 136002 248 385 515 872 84
137029 80 550 54 138155 392 433 74

709 811 92 909 139001 526 90 916 65.
140168 229 42 522 7712 8229 71

141099 329 447 543 91 661 867 142124
315 92 663 785 89 803 67 86 143415
655 752 96 827 62 144099 187 214 673
145178 239 334 53 497 822 992 14608!
145 419 592 727 147021 108 704 148090

1521,36 270 315 598 153076 88 300
619 154033 144 204 311 47 523 608
785 985 155547 652 718 873 156914
157021 45 195 384 439 65 158055 441
65 814 99 159046 654 821 925 54

160305 550 789 97 161281 354 831
38 69 914 29 162027 63 437 51 163194
506 688 926 164042 489 879 165040
91 223 390 407 680 755 846 72 166164
325 764 70 968 167661 715 845
168153 219 312 77 707 824 52 169030
666 170228 99 485 595 629 712 940
171075 219 39 814 172107 252 434
84 765 173499 689 717 174397 682
175030 244 432 777 176482 576 617
801 936 73 177039 ^27 487 724 979
178060 63 219 72 636 179766

180154 283 98 342 95 97 550 961
181104 68 87 271 647 750 888 834
182059 199 211 183014 15 169 318
865 924 39 184180 360 610 46 90 982

Wygrane po 100

292 715 813 1020 626 4388 6713
859 10865 11029 318 785 807 929
13560 76 15810 16823 17622 95 18362
876 926 19073 818 20169 21011 158
322 23 578 915 22260 730 970 23413
24628 25485 87 666 915 26442 734
961 27067 338 588 797 906 28040 177
29646 771 31627 32309 863 33367 480
92 521 94 663 737 829 942 34009
274 628 35054 131 690 36474 97 799
37254 417 870 927 38400 565 690
39217 932 41209 371 417 591 975 82
42544 804 43396 361 44549 922 46206
114 210 521 149031 133 431 49 558 706
825 150103 272 370 78 82 432 630 50
841 933 151039 104 62 273 316 842 72
207 500 47455 925 48012 629 49034
119 411 537

50137 51046 406 560 662 857 517
53079 630 71 720 54059 505 93 864 68
80 55071 354 423 532 977 413 53 57362
763 822 58116 57 621 59249 53 60191
622 769 99 61096 678 842 62920 43
63207 458 659 952 91 64114 77 347 634
99 72! 65442 883 66195 354 647 893
922 67114 313 44 679 866 79 68245 359
666 861 957 69480 85 597 609 24 70559
606 46 730 852 71342 677 78 887
72076 130 74164 278 306 41 67 745
75069 76 241 585 806 76411 752 91
922 77028 284 354 454 78170 224 413
678 947 56 79565 806 80033 194 261
775 878 938 81247 387 405 82016 50
52 357 765 83403 28 576 830 84279 359
506 901 85560 86567 95 653 807 989
87397 522 72 88046 245 373 750 913
89031 236 666 90040 75 755 986 91074
167 523 92186 383 546 717 834 93095
109 33 204 713 66 927 29 94713 956

95229 47 302 90 430 520 96382 645
97003 256 419 549 93 760 912 68 98685
812 915 99000 298 311 39 689,

100541 101634 102895 995 10306?
16787 333 72 933 92 104847 105525 35
900 106016 192 269 107328 609 743 56
108107 273 401 823 109400 50 74

110066 125 447 720 28 35 870 111351
62 600 731 91 898 112949 113095 496
604 114092 986 115307 626 925 116530
728 117369 69 88 539 58 767 941 80
118040 131 260 300 638 838 85 119991,

120924 121032 230 437 122147 211
319 424 797 929 123212 641 834 124235
33 568 762 922 125269 384 511 717 981
126009 132 475 506 679 127479 678 830
900 63 129019 105 466,

130090 286 95 131464 90 537 132"31
203 17 309 133072 399 540 699 950
134029 70 162 316 58 867 135198 451
136039 375 448 846 137085 199 474 61f
138572 811 97 139123 337 66.

140276 477 703 92 834 141168 272
532 862 142194 366 606 69 735 143111
954 144373 497 696 870 145090 228 3z6
27 424 810 917 146145 684 950 1485/8
642 717 149313 479 746 810 975 97
150487 755 805 61 959 151020 152 660
700 992,

152449 537 71 75 153187 458 745
154104 474 702 987 155454 588
156024 144 78 627 775 157172 606
774 158296 335 716 85 159717 837
160034 133 477 521 601 786 92 837
161221 539 162563 641 78894 163253
95 305 164575 743 72 165063 607 89
808 166385 437 606 961 167196 221
444 641 772 949 168555 782 169019
222 408 761 170093 894 171397 612
172359 541 952 173121 375 698 940
44 174194 175628 176040 607 760 75
91 808 177089 246 51 73 420 719 21
178575 703 32 813 179026 158 66 482
18O041 43 670 919 181423 182018 124
249 643 67 763 183489 565 877 935
184858

III ciągnienie
Wygrane po 50 zt

425 1221 471 2223 728 3933 5379
6041 433 645 711 895 7483 87 9009
10418 73 8A58 11152 13123 225 383
14318 507 916 15157 16697 17060
18963 20574 642 22453 23680 863
24273 25300 447 840 999 26082 621
27016 442 599 731 42 28207 455 512
794 897 25025 275 30207 31844 910
40 32294 434 592 881 33121 766 34148
204 503 733 890 35523 36156 342 58
623 800 37279 377 638 821 950 38384
534 996 40801 63 41067 453 825
42252 402 599 626 43244 605 44314
624 824

46359 47470 613 885 48155 614 75
95 816 49443 619 932 41 50468 51790
52020 266 53398 815 89 54189 724 33
55973 56421 752 57618 888 944 58708
571 987 62116 546 695 717 63559 633
893 59026 382 781 808 60934 46 61216
325 4793 64073 160 425 71 737 94 902
65273 622 66401 845 67165 211 886
68128 355 798 69824 70034 790 71167
927 83 73295 428 891 911 74264 501 98
729 75799 76193 77104 58 200 571 78017
427 79551 57 603 914 80662 760 977
81031 943 65 82375 435 641 83606 23
701 59 84236 42 85343 835 86268 87649
88126 574 89186 529 605.

91539 673 92161 456 93188 201
94442 95029 164 483 839 74 96042
380 811 97019 265 694 861 98354 503
753 887 99019 175 100279 384 101724
79 982 102532 964 103065 97 922
104015 516 105720 106589 747 838
107070 451 512 814 968 108189 96
109043 108 209 111188 565 854
112299 329 792 113346 893 986
114326 606 72 785 917 115036 399

492 116000 454 966 117679 118335
559 862 960 119399 900

1Z13Z4 47 739 8Z8 122531 123211
393 753 813 960 124288 594 629
125033 167 830 126S15 127038 144
128362 129076 241 341 422 130074 91
289 365 412 131029 40 515 67 739
323 36 133870 134821 59 964

135093 449 530 98 752 136068 630
137274 604 713 808 948 138183 826
139199 364 734.

140437 141269 743 66 142082 373
739 143339 483 144010 480 525 145372
419 668 146234 76 327 458 515 1477802
969 148002 864 939 149808 961,

150214 7 61 891 151288 803 933
152020 342 788 . 965 82 153442 572
154191 918 155083 224 319 973 86
157050 145 329 158369 159180,

161046 678 162262 163230 408 91
778 164126 33 558 165798 166051 537
167710 168424 638 877 169096 390 701
828.

170230 593 761 883 934 171294 973
173268 342 177337 38 934 175200 917
99 176025 232 386 573 848 52 177333
502 178029 306 179095 697 990

180012 236 181644 182027 441 43
639 76 183182 300 867 184218.

Wygrane po 100

196 729 2256 601 3933 5154 6845
8813 9668 886 10417 679 11905 13522
14413 699 15782 16152 18656 19462
20394 873 22458 23281 25097 469
27275 28136 333 726 23764 74 33731
34424 947 35301 571 766 36445 571
700 805 38366 516 663 981 39643 749
41176 492 639 43019 168 743 44915

45624 46406 901 47420 607 48105
785 50416 907 51332 449 601 795 52151
54740 58 56993 57767 93 58128 676
59035 115 542 780 60084 312 591 618
61366 62691 789 804 63259 65519 63
58164 490 854 69244 381 70065 572 631
71453 578 884 972 72150 5S7 74671
75235 345 72 76258 303 543 72267
78198 900 80766 839 81859 82242 83286
34023 85018 161 757 86089 111 81 87235
356 88715,

93225 41 94820 95279 858 989
96244 507 97559 99195 224 409 548
190008 101273 102156 105105 82 393
778 106461 107046 203 39 682 109210
11229 111253 112371 113163 306 692
114039 85 115039 214 116211 117193
963 119081 962 76 120455 121175 319
122061 360 124688 125148 248 624

944 126191 221 461 773 127582 722
128708 129089 248 130137 369 13105S
367 648 721 132442 60 134006 52 384
414

135215 343 136160 137100 609 139072
283 643 728.

140324 454 556 142253 473 923 143363
67 952 144364 623 1452246 54 321
147559 148336 149632 958 82

150190 558 151629 152293 153154
492 975 154492 975 156580 619 157066
685 799 9C8 158601 891 159822 160388
705 830 931 161801 34 56 163412 761
933 165120 861 169137 891

170293 171004 200 172344 706 173372
677 719 175786 962 65 176194 812 913
177824 912 178516 950 179131 303 29
43.

180273 378 456 877 181033 184296
415 565 732.

IV ciągnienie
20.000 zł. 164991.
5.000 zł. 19696.
Po 2.000 zł. 1217S0 170126.
Po 1.000 zł. 21735 64379 117156.
Po 500 zł, 32348.
Po 400 zł. 50501 54221 78071

130241 131895 157129 162286.
Po 200 zł. 3867 8645 24180 55611

56205 59766 61514 75190 96412 99973
132935 137241 142965 146675 153257.

Po 150 zł. 4304 6283 15467 27955
46621 49187 51096 61293 61481 67740
73641 77634 79357 82928 83101 88047
S8962 93029 93411 93597 116856
123459 126093 130035 139527 141417
143014 153941 154758 157498 162000
177763 183634.

Po 50 złotych".
51960 52701 61 53353 54423 56740

57184 454 538 59505 842 908 60244
208 23 68 314 605 99 897 926 61187
276 467 63073 486 728 959 64079 146
234 65386 576 66060 204 718 862 67067
364 731 68319 862 952 70830 65 923
71306 510 84 776 920 38 72023 73099
74052 94 234 75061 302 576 76067 424
627 7224 836 80 85 77234 591 78013
530 664 930 34 44 79885

81122 398 536 601 82147 355 83156
94 84398 962 85180 386 87078 399 88044
150 283 569 977 81 89073 246 507 772
75 90206 347 471 518 30 56 761 92021
288 369 862 911 93073 81 452 831 950
58 94259 589 673 95366 527 96083 185
749 97189 583 726 98202 722 942 99022
243 805, i

100220 356 101006 35 305 102087
103349 104356 528 87 105672 941 106955
107108 261 839 108490 523 109638 804

979 110208 657 111262 308 685 736
112024 509 113093 564 745 114022 775

90 995 115349 116444 628 117274 842
118180 370 661 762 913 67 119171 289
698.

120074 80 282 784 121696 1222181
328 123182 328 124109 391 490 873
126054 198 228,127052 149 569 925
128429 524 740 129242 520 57 130043
370 530 953 132059 208 48 506 618 856
133001 134690 866 135131 619 136061
186 231 137448 782 138094 656 953
139019 232 605 975.

140094 101 245 46 54 453 791 80S
141113 289 929 142465 657 143147 313
546 701 10 46 144343 145056 529 643
146362 929 147180 277 459 906 148212
315 96 801 149261 375 423 57 150153
428 588 615 151003 371 427 665 757
99 152157 153412 156718 157189 207
698 871 158427 863 159013.

160038 50 414 976 161260 787 833
162409 521 70 764 163365 164474 606
165081 141 166064 106 575 710 65
167119 449 168223 169445 509 941
172315 494 973 143878 144764 893 98
176259 458 581 646 853 177112 675 950
179445 618 808

181130 673 735 930 184887 960.

?O !OO złotych

51096 52132 290 57407 603 58314 937
59060 908 60138 694 903 61548 737 913
59 670 66247 84 68661 69104 70717
71420 711 72017 251 73279 677 74196
297 75766 76318 448 713 25 77234 583
682 78795 79062 80359 81453 901 82447
527 83984 84861 86364 624 87646 831
88427 89137 996 90401 60 605 91057
711 92245 87 947 93267 23 498 947
95065 624 971 96171 255 760 98011 443
501 956 99265 69 967 100390 101190
244 573 600 799 102216 103459 535 6?8
104097 106033 277 108056 377 449
109059 388 426 110928 112288 586
112841 114501 618 741 117404 534 695
852 118088 538 835 119335 74 120810
122581 123600 124041 159 125753 126116
127643 128256 537 129141 491 520 784
132241 519 973 134666 887 916 345
137007 363 139340 140664 141104 686
143254 717 840 87 939 145099 147114
147750 150087 690 878 151047 359 587
152204 153266 918 157331 536 632
158082 83 723 160026 161338 427 982
163021 154 780 161156 955 445 165540
712 800 166641 67 710 37 167302 766
168305 830 169113 810 171749 172063
173048 174023 733 175097 371 176151
452 179552 180039 464 764 183245 677
730 184317 530 87

w kol. Dztorżanowskiego
iiiiiiiiiiiiiiiiii Gniezno, ulica Chrobrego nr. 2

gdzie zawsze pada wiele wygranych.

PROGRAM RADJOFONICZNY.
SOBOTA, 22 CZERWCA.

WARSZAWA-RASZYN. 6,30: Audycja poranna.
12,05: Dziennik południowy. 12,15: Koncert.
13,00: Chwilka dla kobiet. 13,05: Muzyka.
14,30: Nowości z p!yt. 15,25: ,,Nasz handel
morski". 15,30: Teatr Wyobraźni nadaje słu
chowisko dla dzieci. 16,00: Skrzynka tech
niczna. 16,15: Mała orkiestra. 16,50: ,,Saren
ka Naluka", ,,Codzienny odcinek prozy".
17,00: Koncert ,,Dla naszych letnisk i uzdro
wisk". 18,00: Poradnik sportowy. 18,10:
,,Minuta poezji", 18,15: ,,Cała Polska śpiewa"
18,30: Przegląd wydawnictw. 18,45: Utwory
J, S. Bacha. 19,30: ,,Nasze pieśni". 19,50:
Pogadanka aktualna. 20,00: ,,Poznajmy prze
pisy finansowo-rolne". 20,10: ,,W muzykalnej
rodzinie". 20,45: Dziennik wieczorny. 20,55:
,,Obrazki z życia dawnej i współczesnej Pol
ski". 21,00: Audycja dla Polaków zagranicą.
21,30: ,,W góry, w góry miły bracie". 22,00:
Wiadomości sportowe. 22,10: Audycja lite
racka. 22,30: Mała orkiestra.

jK)RUŃ. 6,30: Transm. z Warszawy. 8,20: Pro
gram na dzień bież. 8,25: Wskazówki prak

tyczne. 11,57: Transm. z Warszawy i Kra
kowa. 14,30: Transm. z Warszawy. 15,15:
Przegląd giełdowy. 15,25: Transm, z War
szawy i Krakowa. 18,30: Życie kulturalne,
artystyczne i naukowe na Pomorzu. 18,35:
Transkrypcje z oper (p!yty), 19,04: Frontem
do morza. 19,05: Zapowiedź programu na

dzień nast. 19,15: Koncert reklamowy.
19,30: Transm. z Warszawy, 20,00: ,,Merki" —

tajemnicze znaki rybaków kaszubskich. Po
gadanka regionalna z cyklu: ,,Na kaszubskim

brzegu" — wygł. A. Świerkosz. 20,10: Tr.
z Warszawy. 22,06: Wiadomości sportowe z

Pomorza. 22,10: Transm. z Wi!na i War
szawy.

ZAGRANCA. 19,00: Berlin. Melodje niemieckie.
Frankfurt. Marsze wojskowe. Sztutgart. Me
lodje tan. 20,00: Kopenhaga. Melodi]e ope
retkowe Kalmana. 21,00: Moskwa (WCSPS).
Muzyka taneczna. 22,00: National Progr.
Koncert radjoork. Stockholm. Muzyka tan.

23,00: Regional Progr. Muzyka tan. Koe
nigswusterhausen. ,,Prosimy do tańca". Ko
penhaga. Muzyka taneczna. Budapeszt. Kon
cert nocny. Wiedeń. Muzyka popularna.
24,00: Hamburg. Muzyka taneczna. Frank
furt. Koncert nocny.

NIEDZIELA, 23 CZERWCA.
WARSZAWA-RASZYN. 8,30: Audycja poranna.

10,00: Transmisja nabożeństwa z Łodzi.
10,50: Transmisja z Amsterdamu. 12,05:
,,Ognie sobótkowe". 12,20: Poranek muzycz

ny. 14,00: Muzyka salonowa. 15,00: ,,Szanuj
cudzą własność...". 15,10: Orkiestra mando.
linistów Związku Drukarzy. W przerwie po
ranku o godz. 15,22: ,,Przegląd rynków pro
duktów rolnych". 15,45: ,,W poszukiwaniu
źródeł dochodu na wsi". 16,00: Koncert so
listów. 16,45: ,,Ewa Szelburg-Zarembina".
17,00: ,,Dla naszych letnisk i uzdrowisk".
18,00: Transmisja z obozu Przysposobienia
Wojskowego Kobiet w Orłowie, 18,15: Mu
zyką salonowa. 18,30: ,,Cala Polska śpie
wa". 18,45: ,,Berlinka i holownik". 19,20:
,,W stulecie urodzin Henryka Wieniawskie
go". 19,50: ,,Na Broczysku". 20,00: Dzien
nik wieczorny. 20,10: ,,Obrazki z życia daw
nej i współczesnej Polski". 20,15: ,,W go
dzinę śmierci . 21,30: Audycja muzyczno-
słowna. 22,00: Wiadomości sportowe. 22,20:
,,Marynarka gra", 23,05; Muzyka lekka.
24,00: ,,Sobótki".

Z RUCHU
WYDAWNICZEGO!
Czy wolno człowieka zabić z litości? Pod

tym nagłówkiem umieszczono w ostatnim, 6,
zeszycie ,,Tęczy" artykuł, omawiający problem
t. zw. eutanazji, W ciągu ostatnich lat, raz po
raz zdarzały się wypadki zabójstwa pod wpły
wem litości. Wypadkom tym towarzyszą zaw
sze szerokie dyskusje w prasie, piśmiennictwie,
podczas rozpraw eądowych. Rozstrzygnięcie

tych problemów znajdzie czytelnik w artykule
p. L. Wrzosek Krakowieckie: ,,Czy wolno czło
wieka zabić z litości?" Poza tym artykułem
przynosi ostatni numer ,,Tęczy" wiele materjału,
mogącego zainteresować każdego współczesne
go człowieka. Jest więc artykuł ,,Uśmiech
człowieczej ambicji Adama Grzymały Siedlec
kiego, jest artykuł anonsujący ukazanie się
książki J, E. Georga p. t, ,,Z tajników pożycia
małżeńskiego", omawiającej m. in. metodę Ogi-
no-Knaus-Smuldersa która wskazuje, jak można

regulować liczbę urodzin w swojej rodzinie

zgodnie z nakazami natury i religji katolickiej;
prześladowanie katolików meksykańskich oma
wia artykuł Stanisława Kętrzyńskiego p. t .

,,Obłudny reformator społeczny", dział nowel

reprezentują Paweł Cazin i Stefan Gaijos. Nu
mer jest wyjątkowo obszerny, tętni aktualnością
i atrakcyjnością artykułów. ,,Tęczę" nabyć
można w księgarniach, u kolporterów lub

wprost w administracji, Poznań, Al. Marcin
kowskiego 22.

- Z losów Poznańskie] Loterji Morskiej
sprzedanych na terenie miasta Bydgoszczy
wygrały następujące nr. nr. 4100, 04, 22, 23,
06, 44, 47, 52, 69, 86, 4211, 68, 73, 84, 96, 98,
4324, 29, 35. 48, 67, 71, 80, 86, 4409, 17,23, 27, 34,
51, 55, 59, 69, 73, 85 i 4493. Bliższych infor
macyj udzieli sckretarjat Ligi Morskiej i
Kolonjalnej w miejscu, ul. Gamma 2 m. IQ
w go(Uiiach ed 16.3O-19.0fl.
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BurzSiwe zajście
w poznańskiej Radzie Miejskiej.

Poznań, 20. 6 . (tel. wł.). Na ostatniem środo
wem posiedzeniu Rady Miejskiej doszło do bar.
dzo burzliwych zajść. Posiedzenie o mało nie

zakończyło się rękoczynami w kuluarach ratu
sza. Padały słowa ,,durniu", ,,chamie", a nawet

w pewnej chwili jeden z radnych narodowych
podniósł pięść na prezesa klubu BB.

Posiedzenie zagaił prez. Więckowski, odpo
wiadając na kilka interpelacyj radnych w drob
nych sprawach miejskich, poczem przystąpił do

wygłoszenia obsz.ernej repliki na deklarację
Frakcji Nar., złożonej na posiedzeniu budżeto-
wem w lutym br.

W czasie przemówienia prezydenta miasta

poczęto mówcy przerywać, czynie obstrukcję,
a gdy prezydent co głośniejszych radnych wzy
wał do porządku, ci nie reagowali na to zupeł
nie, R. Malkiewicz za niesforne zachowanie
się ukarany został grzywną 15 zł.

W pewnej chwili, gdy r. Jarochowskiemu
zwrócił uwagę r. dr. Machowski na jego nieod
powiednie zachowanie się, ten odpowiedział:

1 ,,Niech się pan uspokoi, aby nie stało się coś

czego pan później będzie żałował".
Niedługo po tem oświadczeniu r. Jarochow-

ski zdenerwowany w najwyższym stopniu opu
ścił salę posiedzeń. Za nim wyszli wszy.scy
radni Frakc,ji Nar., pozostawiając tylko dwóch
obserwatorów.

W czasie "5-minutowej przerwy w kuluarach
doszło do niesłychanej awantury między Frak
cją Nar, a radnymi prorządowymi, która chwila
mi prz.ybrała tak groźny charakter, iż zdawało
się, że nie obejdzie się. bez interwencji policji
Awanturze położył kres dzwonek prezydenta,
wzywający radnych zpowrotem na salę, dokąd
przybyli Jednak tylko członkowie frakcji pro-
rządowej.

Frakcja Nar. wysłała ty!ko dwóch obserwa
torów, z których jeden, r. Libera, rzucał od cza
su do czasu wysoce makabryczne dowcipy.

Prez. miasta wysłał sekretarza rady do ku
luarów celem wez.wania członków Frakcji Nar.
na posiedzenie, a gdy to nie poskutkowało, wo
bec braku quorum posiedzenie zawiesił.

Milion złotych

Protest Abisynji,
Genewa, 21. 6. (PAT). Sekretarjat ge

neralny Ligi Narodów otrzymał wczoraj
memorandum rządu abisyńskiego zawia
damiające, że rząd, abisyóski spełnia
ściśle swe zobowiązania i protestuje
przeciwko dalszym zbrojeniom Włoch w

Abisynji. Rząd abisyński proponuje u-

tworzenie komisji neutralnej dla zbada
nia stanu rzeczy na miejscu,

Dymisja gabinetu Jewticza.
Białogród, 21. 6 . (PAT) Gabinet Jewti-

cza podał się do dymisji. Rada regen
cyjna dymisję przyjęła i poleci jutro
misję uformowania gabinetu ministrowi
finansów Stojadipowiczowi.

Tajemnicza wizyta.
Queen^wn, 21. 6 . (PAT) OTyelly, wi

cepremier wolnego państwa irlandzkie
go udał się z wizytą do Niemiec i Fran
cji, Ceł wizyty trzymany jest w tajemni
cy.

Staraniem Zw. Weteranów Powstań Naro
dowych 1914-19 Koła Bydgoszcz i Koła Koleja
rzy odbędzie się dnia 22. bm. o godz. 8 rano,
w ostatni dzień żałoby, uroczysta msza św.

Wszędzśe niepogoda
i ulewne deszcze.

W święto Bożego Ciała w godzinach po
rannych ,jedynie w południowych dzielni
cach Polski występowały większe rozpogo
dzenia. Na pozostałym obszarze kraju pa
nowała przeważnie pogoda pochmurna z de
szczami, zwłaszcza na Pomorzu i w Wiel-
kopolsce.

Opady w ciągu ub. doby ogarnęły cały
kraj. Osiągnąły one dość znaczne wysoko
ści. Mianowicie w Zowasżyniu 18 mm., w

Bydgoszczy 19 mm., w Kaliszu 23, w Lacn-
wie 28 mm.

W Niemczech, a zwłaszcza w’środkowej
części kraju nas,tąpiło znaczne, achłodzenie
się, ta.k, że termometr wskazywał tylko 4-8
stopni ,ponad zero.

Według najnowszych. konuinjkatpw .me
t’eorologicznych, nastąpi stopniowe, rozpogo
dzenie się i ocieplenie.

X iśggcgg iommxwsttth
Piątek, 21 czerwca.

Godz, 19,00: Sokół V oddział kolarzy, Zbiórka
wszystkich druhów na boisku im. Świtały,
W sobotę wyścigi.

Godz. 20,00: K. S. ,,Brda”. Schadzka I i II dru
żyny. W niedzielę mecz z S, C. G. (Gru
dziądz) na boisku im. Świtały.

— ,,Dzwon". Lekcja śpiewu nie odbędzie się.
Następna lekcja w poniedziałek.

— Klub Mandolinistów ,,Lutnia". Lekcja w

lokalu przy ul. Długiej 24. Komplet potrzebny
— Tow. śpiewu ,,Chopin". Lekcja śpiewu w

lokalu ćwiczeń.
— OPN. ,,Gwiazda". Schadzka informacyjna

wszystkich drużyn. W niedzielę wyjazd I
i II rużyny. Komplet konieczny.

Godz. 20,15: Zw. Tow. Pom, Fryzjerskięh Bja
Bydgoszcz. Zebranie plenarne w sali zebrań

plac Piastowski 17, Wydawanie zaproszeń.
’k

Bydgoskie Towarzystwo Wioślarskie. W
niedzielę, dnia 23 czerwca br. o godz. 11 zbiórka

wszy,stkich członków na stadjonie im. Marszałka
Piłsudskiego, celem wzięcia udziału w uroczy
stości zaprzysiężenia olimpijczyków. Stawienie
się obowiązkowe, ubiór galowy. Zarząd,
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BYDGOSKIE KOLEJE POWSATOWS. Rozkład jazdy pociągów od 15 maja 1935 r.

Odjazd z Bydgoszczy: W M1SDZI9SH.C 4 SWBĘWM Przyjazd do Bydgoszczy
S? K°i°"°wa 8 10 11.05 14 .00, (F?80, 20 15-23 .35 . I z Koronowa 7,34, 852, 11.31, 15.10, 13.19, 20.34, 23.17

Opławca, SmuBiafy 8,10,9 00,10 00,10.25 ,11 .05,12.00, I z Opławca, 8mukałv 734 747 ss?? 9 50 1131 11 sfi 12 30
doSmukeWoólnel’ 1000 ’

ltUI7r’ 2° tó’ 2Ł10’23,35 I 13J0,15 ’° ’18 ’°?17?S0’18? ,9’ 1919 51’ 20.34,’żl. ’ól ,

’ 23 .17

S? S,Tuk!T Dolno! 10.00 , 14.40, . 17.3a I ze Smukały Dolnej 11.58 , 17.30, 19.25
do Wierzchucina (Byszewskie Jeziora! 10.25 . 22.10 | z Wierzchucina (Byszewskie Jeziora) 7.47, 21.51

SSW W EZNH POWSZEDNIE
do Koronowa 8.10, 11 03, 12.30’t, ’4 00. 18 05, 18.30. 20 45 I z Koronowa 7.ÓW, 7.34, 8.52, 11,31. 15 10 18,19 20 34
do Opławca, Sr.iukaty 8.10, 11 05,11.10-?, 12 30’t, 13.20-?, j z Opławca, Smuka!y ?O?Z-?J 7 34 7 47i?a 7 55” 8 5-

14WJ5.30-, 1 605,18 30, 19.151?, -2W5 !l°it?’3 ,! ??,’,T. "?1810?20 ;tt
’ ’ ’ ’

do Wierzchucina, Wąwelna 11.4Ó 8,13 20?\ ,5.30?”? , 19.15” 1 z Wierzchucina, Wąwelna 7.47”, 7 .55” , 9 .18 ”, 17.50’

Uwaga: pociągi oznaczone ł kursują w środy i soboty, ?’?f w soboiy, ’?o w poniedziałki, w,orki, czwa’rtki i’pią!ki.
..................... ........................................................................................................................................ iiiiiiiitininiinni

Bank Polski płacił w dniu 21. 6 . 1935 r.

dolary amerykańskie 5,26
funty szterlingów 25,95
franki szwajcarskie 172,61
franki francuskie 34,88|^
belgi belgijskie 89,21
floreny holenderskie 357,60

Stan wody na Wiśle dnia 21 czerwca:

Zawichost 1.48, Warszawa 1.14, ,Płock
0.97, Toruń 1.01, Fordon 1.12, Chełmno

88, Grudziądz 1.16, Korzeniowo 1.3S,
Piekło 0.53, Tczew 57, Ęinlage 2.36,
Schievenhorst 2.48.

EMES
NIEZASTĄPIONBW
GOSPODARSTWIE

DOMOWEM 1

T URYS TYCE

pana na główny loa Loter,ji Państwowej. Kobieta, która wygrywa miljon,
staje u wrót krainy szczęścia, beztroski i wesela. Niestety rzadko pada mi
lionowa wygrana. Ale szczęście, jakie daje miljon, może stać się udziałem

każde,j rozumnej kobiety, - bo czyżby aż wielki los trzeba było wygrać, by
zdobyć szczęście i powodzenie w życiu ? Kobieta, która dba o czystość i pięk
no swej cery może być pewną, że spotka na swej drodze mężczyznę, który
swoją miłością i majątkiem otworzy przed nią wrota krainy szczęścia. Męż
czyzna ten właśnie będzie jaj wielkim losem. Cera gładka, matowa, bez wą
grów, pryszczy, piegów, — a co najważniejsze — bez zmarszczek, jest
magnesem, przyciągającym mężczyznę. Taką piękną cerę osiągnąć może
każda kobieta bez względu na wiek, używając bezcennego kosmetyku: kre
mu Benignina D-ra Stenzla. Kosmetyk ten zawiera bowiem ambrę, cudowny
wyciąg z fauny i flory Mórz Południowych, działający na cerę odmładża-

jąco i leczniczo. Cudowne działanie kremu Benignina D-ra Stenzla obja
wia się już po kilku dniach używania, prześcigając przereklamowane ko
smetyki zagraniczne. (11096

S U D O R w płynie ,,Ap. Kowalski"
_______ ______ _________

U s u w a______________ W7ł

Wystrzegać się naśladownictw

POT

Do nabycia:
J. MUSOLFF, Skład Żelaza, Bydgoszcz, Gdańska 7.

wssr

KobietyL.znaiazłani’
Nowy Rodzaj

Pudru dotazyt
tan?

’WTak, naprawdę notźijz rodzaj
pudru—który nietylko utrzymu
je nos mój bez brzydkieg?o polys-
ku, lecz także trzyma się po jedno- T\
krotnem zastosowaniu conajmniej
osiem godzin. Nazywa się Nowym
Pudrem Tokalon o -Matowy m Wyg
lądzie". Fabrykanci twierdzą, że

przyczynia się do tego zmieszanie

pudru z podwójną Pianką Kremową,
w każdym razie wiem, że czyni on cerę V-

moją delikatniejszą i ładniejszą niż kiedykolwiek. V
Mam większe powodzenie u mężczyzn. Niektórzy
naw?et szaleją za moją brzoskwiniową cerą, uważaną
powszechnie za zupełnie naturalną. Ten nowy Pude
Tokalon jest tak przylegający, że trzyma się nawet gdy
jestem na powietrzu, podczas deszczu, wiatru lub przy po
ceniu się. Najzwyczajniej stosuję go rano i nie pudruję się
przez cały dzień, niezależnie od tego dokąd idę i co robię.

-....

Szafa (6101
do rzeczy. Gdańska 62/8.

w

I Sklep
papieru, dobrze zaprowa
dzony na sprzedaż. Weł
niany Rynek 6. (11133

Auto
Citroen 5/25 w dobrym
stanie korzystnie nasprze-
daż. Kujawska 5. (11113

Dnia 2 lipca br. o godzinie 13-tej odbędzie się

wydzierżawienie alei owocowych (jabłonie)
w Osiekn nad Notecią, powiat Wyrzysk w sali

p. Cichosza najwięcej dającemu za natychm. zapłatą.
11? 190) Cichosz, ’sołtys.

Rower
maszyny do szycia i do
pisania, jadalkę, sypialkę
i różne meble okazyjnie
tanio ,,Sala Licytacyjna",
Gdańska 42. (11137

Singera
maszynę tanio. Długa
68/13 podwórze. (6093

Piece
względnie kafle używane
kupię. Jagiellońska 28/8.

Potrzebny
czeladnik szewski. Kiosk,
Dworcowa 3. (6102

Krawcowa 6107

podręczna zaraz potrze
bna. Śniadeckich 52/3.

Potrzebna (6096
służąca Samodzielna, do
prowadzenia gospodarst
wa domowego gotowanie
i prasowanie, uczciwa.
Zgłoszenia ,Wuj Toni11
Gdańska, obok Wedla.

Krawiec (6103
na poprawki potrzebny,
Konieczka, Gdańska 41.

Bufetowy
który przejmnie restaura
cję na własny rachunek,
potrzebny od 1. 7. 35 r.

Alojzy Kozicki, Lidzbark
Pom. rynek. (11134

Słuiąca
potrzebna. Ugory 12, rzeź
nictwo. (11120

Uczennice
do kuchni i służąca po
szukuje. Restauracja, Mar
szałka Focha 20. (6099

pokojowe mieszkanie, I.

piętro, okolia Grunwaldz
ka lub Dworcowa przy
dworcu poszukiwane. O -

ferty do Dziennika pod
,R. 17-18. (6095

Pokój
umeblowany. Sienkiewicza
15, m. 5. (6110

Sklep
do wynajęcia, przy Grun
waldzkiej. Wiadomość:
Wełniany Rynek 6, skład
papieru. (11132

MIC/ZKANIA
M:" ?weknc.

Cena w tej rubryee 1 wiersz 50 gr.

1 i 2 pokojowe:
k. wyg. Śniadeckich 39/1,

kuch. Jana Kazimierza8-ta

1 pokojowe:
Szubińska 71.

Wynajmą
4 pokoje komfortowe.
Gdańska 52, g?sp. (5874

Mieszkanie
do wynajęcia, nadające
się dla fryzjera. Grun
waldzka 149. (11101

Ładne
3 i 6 pokojowe mieszkanie
z łazienkami, zaraz do wy
najęcia. Ul. Pomorska 42,
zgłoszenia od 16-18. (6094

Obszerny
2 piętrowy spichrz po
firmie Rolnik w Szubinie
wraz z 2 pokojami na

biuro oraz mieszkaniem
3 pokoje i kuchnia od
1 lipca br. do wynajęcia.
Przy obszernym podwó
rzu z 2 w-jazdami, waga
wozowa na miejscu. Zgło
szenia: ?właściciel Fr. Al-
win, Szubin. (11137

Pokój
ładny, osobne wejście, wy
najmę i lipca. Sw. Trójcy
nr. 16, m. 3. (11140

I^TpOKoTu"Sn
Poszukuje

umeblowanego lub próż
nego pokoju, najchętniej
od gospodarza. Oferty fil
ja UE. 378". (6098

K3I

Ksiegowofić
prowadzę od 10 zł mie
sięcznie, zakładam księgi
handlowe, sprawdzam bi
lanse, księgowości nauczę
w 2 tygodniach. Oferty
, Księgowość" fjlja Dzien
nika Bydgoskiego. .6090

Skradzione (l 1128
książeczkę oszczędnościo
wą na nazwisko Roźalja
Majerowska,unieważniam,
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Dnia 19 czerwca zasnął w Bogu po długich i ciężkich cierpieniach,
opatrzony kilkakrotnie Sakramentami św. mój najdroższy mąż, nasz naj
ukochańszy ojciec, brat, wujek i szwagier ś. p.

Władysław Garsztka
przeżywszy lat 57, o czem zawiadamia w nieutulonym smutku pogrążonaRodzima.

Bydgoszcz, Wittenberge, Grudziądz, Młotkówko w czerwcu 1935 r.

Pogrzeb odbędzie się dnia 22 bm. o godzinie 16-tej z domu ża
łoby przy ulicy Sw. Jańskiej 3.

11129

FŁST niszczyowady
doszczętnie.

wykonuje
szybko i tanio

nemi, domem biurowym, kotłownią,kilku szopami, stajnią
etc. położ. między 2 ulicami (2 wjazdy) na terenie m.

Starogardu obszaru 94 arów 41 m’ jest

na sprzedaż §
za 45.000,— zł na korzystnych warunkach. Dalszych
informacyj udzieli Miejska Komunalna Kasa
Oszczędności w Starogardzie Rynek 3, tel. 250

drabia konne. — Przetrząsacie siana.

Wszelkie części zapasowe
10816 Dostarczamy bardzo korzystnie.

Drukarnia Bydgoska
Bydgoszcz, Poznańska 12/14

11063

BRACIA RAMME
Bydgoszcz, Grunwaldzka 24, telefon 3079

Pamiętajcie a bezrobotnych!

DOM
frontowy i dwa budynki
w podwórzu, ogród owo
cowy i warzywny, plac
budowlany w Wągrowcu
korzystnie na sprzedaż.
Seminarjum i gimnazjum
na miejscu. Oferty Dzień.

Bydg. Toruń pod ,,Okazja"
(10746) 11097

r=!sup^"FLIPPROSZEK

Mole niszczą odzież

NU osiąga się żadnych korzyści przez kupno
środków owadobójczych, która owadów nia

niszczą. Tego rodzaju środki nie chronią odzie
ży od moli, odstraszają ,e bowiem, lecz nie

niszczą. FLIT natomiast niszczy doszczętnie
mo!e i wszelkie inne owady i stanowi najlep
sze zabezpieczenie przed dokuczliwością i nie
bezpieczeństwem ze strony owadów. Rozpy
lony FLIT nie plami. Należy wystrzegać się na-

śladownietw i żądać jedynie FLITU w żółtych
blaszankach z czarną opaską i żołnierzykiem.
Hermetyczne zamknięcie blaszanek uniemoż
liwia napełnianie ich falsyfikatami.

Chcąc węmszczęćrrmchy,komary
oraz inne fruwaicice owady

Chcąć wyniszczyć karoluchy.prusal(i
Praż inne pełzające owady

M Czyszczenie (11124
’/J Oiywianie

Odkażanie -

I eulanizowanle

Pierzauchu
f/g uskutecznia każdego czasu Jj

Pierwszy

:,Kilim Baranima:

ii

;i: Bydgoszcz
n] ulica Gdańska 14

F/I (Hotel pod Orłem)

,PI

Meble
gwarancyjnie wykonane
po cenach konkurencyj

nych poleca (.8173
Fabryka mebli

Intnżj MSi
Wełniany Rynek 9

dawniej Górecki.

ORYGINALNE PROSZKI
.MIOBENO-

NERVO51N
RMS.W . R2I59P

ZNAM FABR.

z KOGUTKIEM
SA J”ODKIEM

KOJĄCYM BÓLE

Z/ftTOJOWANIS :

BÓLE GŁOWY

BÓLE ZĘBÓW
GRYPA /PRZEZIĘBIENIABÓLE : AR TAKTYCZNE.

5TAWOWE/KQSTNE iT.p,

ŻĄDAJCIE ORYGINALNYCH PROSZKÓW
ZEZN.FABR. KOGUTEK
5PRZEDAJĄ APTE-KI

Czytajcie DziennikBydgoski!

Napisowe słowo (tłusto) 25 groszy, każde dalsze
słowo 15 groszy, 5 cyfr = jedno słowo
i, w, z, a = każde stanowi jedno słowo.

Jedno ogłoszenie nie może przekraczać 50 słów.
Drobne ogłoszenia

Większe ogłoszenia wśród drobnych 50 % drożej jak w zwykłym dziale ogłoszeń.

Dla posznku]ąc]rel. uo sady 20% zn1iki.

Drobne ogłoszenia przyjmuje się do godziny 9.
Omyłki, które zasadniczo nie zmieniają treści ogłoszenia
n i a zobowiązują Administracji do bezpłatnego powtórzenia

ogłoszenia, ani do zwrotu pieniędzy.

Maszyny
do pisania Royal-Postable
zł 350. Edwin Weimann,
Bydgoszcz, Plac"Weyssen-
hoffa 3, teł. 13-87. (11025

Obrączki
ślubne, zegarki, biżuterja
reparacje starannie tanio.
Skoraczewski, Dworco
wa 36. (11136

^fsPBZEPAŻB

2 kamienice
w Bydgoszczy i Toruniu
dobrze procentujące się, z

powodó w spadkobierczych
na sprzedaż. Oferty filja
,K. R,’. (6077

Dom (6100
3 piętrowy komfort, do
chód 8500, cena 65.000,
wpłata 25 000. Poleca:
Fajtanowski, Gdańska 45.

Bepiite kin MosM:
ADRIA: ,Na dnie Oceanu"
APOLLO: ,Bal w Sawoju"

operetka w języku nie
mieckim i nadprogram.

BAŁTYK: ,King Kong’.
KRiSTAL: ,Całuj mnie

jeszcze11 z Anny Andrą.
MARYSIEŃKA: ,Pieśniarz

Warszawy” i ,W twoich
ramionach11.

REWJA: ,Afera pułko
wnika Redlą’. Na scenie
nowy zespół w nowej re-

wji p.t. ,Edzio się żeni".

Sprzedam
moją małą gospodarkę,
z żywym i martwym in
wentarzem, kompletna
maszynerja. Wiadomość
Dziennik Bydg. (6111

Zakład
fryzjerski sprzedam. Uli
ca Chołoniewskiego 47,
Kozłowski. (11119

Dom
z ogrodem sprzedam, 150
zł. dochodu mieś. Wiado
mość Dziennik. (6109

Plac
budowlany na sprzedaż Bie
lawki. Wiadomość Mała
chowskiego 12. (11121

Sklep
spożywczy, dobrze prosp,
sprzedam, stała klientela

Zgłoszenia Berkowski,
Grodzka 4. (11139

Sprzedam
zaraz masywny dom dwu
piętrowy ze składem i
dwoma mieszkaniami,przy
głównej ulicy w Tucholi,
za 12 tys. zł. Zgłoszenia
do Dziennika Bydgoskie
go pod ,Tuchola” (11118

Kiosk (11111
dobrze prosperujący z

mieszkaniem tanio sprze
dam. Adres Dziennik.

Wózek
dla chorej osoby w do
brym stanie do sprzeda
nia. Ulica Świętojańska
nr. 15-3 . (6087

Okazyjnie
motor 7% P. S. zmienny
prąd, transmisja i ubijacz-
ka. Dworcowa 36, w po
dwórzu. (6112

Słomę
sprzedam. Eryk Liebenau,
Łochowo. (6084

Powózke (11104
sprzedam. Kujawska 33.

Wózek
dziecięcy sprzedam. Śre
dnia 45. (6115

Sprzedam
stół pingpongowy komplet
prawie nowy. Adres wska
że filja. (6091

Jadaikl
sypialki brzozowe, sprze
da tanio stolarnia. Chwy-
towo 6. (10917

Jeden
roi wóz, nośność 40 do 50
cntr., jeden trzycalo wy kas
towy, oba mało używane.
Leon Kitowski, Poznańska
Składnica Surowców, Byd
goszcz, Marsz. Focha 47,
tel. 16-78. (11107

Rower (11110
sprzedam. Kossaka 34.

KWHWAa
Kupuje

stale używane ubrania, o-

buwia, na życzenie przy
chodzę w dom. Skład, Po
znańska 21. (11102

Kupie
oleandry. Oferty: Nakiel-
ska 28. (11103

Dostawców
szukam na drób, masło,
smalec, jaja, olej jadalny,
gotówka. Oferty pod ,A
prowizacja11. Dzień. Byd
goski. (11116

Pianino
krzyżowe kupię. Oferty,
cena, marka. Dzień. Byd
goski ,,Gotówka P”. (11075

Kanapa
lub fotel, do spania oka
zyjnie poszukiwany. ,Sy
pialnia’, filja. (6088

Pomocnik
fryzjerski potrzebny na

stałe zaraz. Jankiewicz,
Wejherowo, Pierackiego
nr. 35. (11088

Furmanów
parokonnych do wywozu
piasku, mogą się zgłosić.
Ul. Langiewicza l, wzgled.
Tel. 1605. (11108

Poszukuje
zaraz dobrego pomocni
ka damsko-męskiego, przy
dobrem utrzymaniu. Wił
!y Perlik, fryzjer, Sępól
no, Nowy Rynek 14. (11106

Chłopak (11105
z wioski do pracy w ko
nie. Grunwaldzka 158.

UczeA
z ukończoną szkołą han
dlową potrzebny. Hur
townia wełny R. Wiśniew
ski, Stary Rynek 8. (11069

Kucharka (11130
młodsza, potrzebna zaraz.

P. Mrozikowa, Jastarnia.

Posługaczka
młoda rano potrzebna.
Gdańska 22-11 . (6106

Fryzjerka
na stałe. Śniadeckich 51,
Kochański. (6108

Prasowaczka
z długoletnią praktyką,
samodzielna, na sztywną
jedwabną, wszelką bie
liznę potrzebna zaraz. M.
Kozłowska, Hel 18. (11115

Dziewczynę (6104
do kuchni. Pomorska 21.

UczeA
rzeźnicki potrzebny. Śre
dnia 45. (6114

Po Bojowe
potrzebne. Hotel Lengning
Długa 37. (11114

Udzielam
lekcji gry na fortepianie,
prędką metodą do naucze
nia się, przygotowuję do
konserwatorjum. Miesię
cznie 8 zł, dwie godziny
tygodniowo ; łącznie z ćwi
czeniem 10 zł, (l godzina
dziennie) fortepian wolny
do ćwiczeń, godz. 30 gr.
Przychodzę także w dom.
Przygotowuję przez rok
do konserwatorjum. Dla
dorosłych kurs trzymie
sięczny. Hetmańska nr. 5,
wejście na prawo, miesz
kanie 5. (21186

Trio
damsko-męskie, akordeon
śpiew, wolne. S. O . S.
poste - restante Inowro
cław. (11076

Szukam
miejsca, umiem gotować,
prać i przy dzieciach. Fi
lja ,Chętna’. (6089

Nauczycielka
szuka pracy jako wyrę-
czycielka za utrzymanie.
Oferty Dziennik Bydgo
ski ,S’. (6113

Wdowa (11109
lat 40, panna 22, pragną
zapoznać panów urzędni
ków z zwrotem1 fotogra
fji. Oferta pod ,Blondyn
ka Brunetka’ Dziennik.

Letne
mieszkanie wynajmę. Śle-
,bioda Opławiec, Mała
Smukała. (11015

POGRZEB FARAONA.

Wielki kapłan: — Odpoczywa.j w pokoju,
wielki królu, niech ci ziemia lekką będzie.

Hel
nad m ortem, pokoje
schludne, słoneczne, zdro
we pozy wienie, ceny przy
stępne. Poleca: Marja Ko
złowska, nr. 18. (11117

Powiewne (11122
wzorzyste, pełne fanta
zji modele, zawierają naj
nowsze żurnale r?ód na

lipiec i lato, już do na
bycia w księgarni N. Gie-
ryna, Plac Teatralny.

Unlewatnlam
dowód tożsamości osoby
nr. 509836 zgubiony, na

nazwisko Moraczewski
Maksymiljan. (6097

Ceny ogloaaeńt 25 gr. za wiersz milimetrowy na stronie 7-łamowej szerokości 38 mm. Za reklamy na stronie przed ogłoszeniami 70 gr., w tekście na drugiej i trzeciej stronie 1,20 zł.
na dalszyeh stronach 1,00 zŁ za milim. 1 łam, szer. 67 mm. Drobne ogłoszenia słowo tytałowe 25 gr., każde dalsze 15 gr.; dla poszukujących pracy oraz na nekrologi 20 % zniżki.
Większe ogłoszenia, zamieszczone wśród drobnych, SO% drożej jak w zwykłem dziale ogłoszeniowym. Przy powtórzeniu ogłoszeń o tym samym tekście udziela się rabata
Przy konkursach i dochodzeniach sądowych wszelkie rabaty opadają. — Ogłoszenia zagraniczne 25% dopłaty. — Ogłoszenia skomplikowane oraz z zastrzeżeniem miejsca o 20% drożej.
Za terminowe umieszczenie i przepisane miejsce administracja nie odpowiada. — Miejsce płatnośei: Bydgoszcz.— Konta bankowe: Bank Związku Spółek Zarobkowych, Bank Ludowy.

Konto czekowe: P. K. O. 203713 Poznań.

Wydawca, nakładem i ezcionfcoał: Drakaenia Bydgoska Sp. Ake. w Bydgoszczy. - Za redakcję odpowiedzialny; Staaisła w Nowakowski w Bydgoszczy; za dział gdyński: Mieczysław Mistat w Gdyni


